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widział z „ b u n k ra ” inny św iat? Czy m usiał stać się o fiarą  narkotyków  z W yzwolenia?

1 ^
^  ''letni Emil popełnił samobójstwo. Kilka miesięcy wcześniej życie odebrał sobie 

etni Kuba. Obaj chłopcy brali narkotyki. Zdaniem kolegów z osiedla ,,powiesili 
HiLWłaŚnie Przez n>e” - Prawie natychmiast po ostatniej tragedii zatrzymano kilku 
dy mężczyzn podejrzanych o posiadanie i rozprowadzanie narkotyków.-Czy te 
^ ®°iaki musiały zginąć, żeby zabrano się do roboty? Ale lepiej późno niż wcale. 

°2e uda się ocalić innych-komentują mieszkańcy Turku, ciąg dalszy na str. 5

M eta p o w ra c a !
^  z a  t y d z i e ń  w  „ E T ”  z n a j d z i e c i e  s p e c j a l n ą  w k ł a d k ę  d l a  

O śj^j ° r ° s ł y c h .  „ M e t a ” , k t ó r a  p o w r a c a  n a  ł a m y  „ E c h a ”  p o  
Ó j ą ^ ^ i e s i ę c z n e j  p r z e r w i e ,  j e s t  f o r u m  d o  w y r a ż a n i a  m y ś l i ,  

t r o s k  i r a d o ś c i .  A d r e s o w a n a  j e s t  d o  l u d z i  m ł o d y c h  
k t ó r z y  l u b i ą  o b c o w a ć  z  c o o l t u r ą  „ m ł o d y c h  g n i e w -  

b je ^ • J e s t e ś m y  p r z e k o n a n i ,  ż e  z n a j d z i e c i e  t a m  c o ś  d l a  s i e -  
JUż e r< ^e c z n i e  z a p r a s z a m y  d o  l e k t u r y .  P a m i ę t a j c i e !  „ M e t a ”  

N a s t ę p n y m  n u m e r z e  „ E c h a  T u r k u ” !
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Bitwa o szpital 
i... dobre imię
W tydzień po pamiętnej konferencji prasowej w Klu­

bie „Zozik”, na której lekarze z turkowskiego szpitala 
jasno powiedzieli, że nie chcą dalej pracować z obec­
nym dyrektorem Wacławem Bednarkiem, w klubie od­
była się następna konferencja. Tym razem zwołana przez 
dyrektora Bednarka, który skrupulatnie odpowiadał na 
wszystkie zarzuty postawione przez lekarzy. I choć, jak 
sam na początku zaznaczył, że: -żaden ptak nie kala 
własnego gniazda, to tym razem bez oporów pociągnął 
sprawę do końca. Jak się okazało, spotkanie już nie 
dotyczyło tylko szpitala i jego dyrekcji, ale w głębszych 
refleksjach dotknęło również problem nielojalności, bra­
ku porozumienia, a wreszcie nawet zachwianego lokal­
nego patriotyzmu. ciąg dalszy na str. 8
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ECHO TURKU

P odczas pierwszego po wybo­
rach posiedzenia, ukonstytu­

ował się Zarząd Powiatowy Stron­
nictwa Konserwatywno Ludowego 
w Turku.

Obradom Zarządu przewodniczył 
Wacław Harasny, wybrany podczas

Drugą część posiedzenia, poświęco­
no dyskusji na temat organizacji sie­
dziby powiatowej Stronnictwa. Współ­
finansowanie jej utrzymania zdeklaro­
wał Ireneusz Niewiarowski, któremu 
służyło będzie za biuro poselskie. 
Wstępnie ustalono, że lokal wydzier-Wybranowiceprzewodniczących

Zjazdu Powitowego przewodniczący 
Zarządu. Zdecydowano, że jego za­
stępcami będą Zenon Matuszewski 
- burmistrz Tuliszkowa stojący na 
czele tamtejszego, gminnego koła 
SKL i Ryszard Papierkowski - prze­
wodniczący Rady Gminy Przykona i 
działającego tam koła SKL. Połączo­
ne funkcje sekretarza i skarbnika, 
sprawował będzie Marina Selewski 
z gminy Tuliszków.

żawiony zostanie od właścicieli „Domu 
Usług” , którzy zaoferowali korzystne 
warunki .Brano również pod uwagę j ed- 
no z pomieszczeń przewidzianych na 
wynajem w budynku po Urzędzie Gmi­
ny Turek, kupionym przez Zarząd Po­
wiatowy NSZZ „Solidarność” . Stwier­
dziwszy, że będzie to możliwe dopiero 
najwcześniej wiosną (najpierw „Soli­
darność musi przeprowadzić remont) 
zrezygnowano z tej propozycji, (art)

Podpatrywali 
niemieckie instalacje
D e legac ja  M iędzygm innego  

Związku „Czyste miasto, czy­
sta gm ina” zapoznała się w N iem ­
czech z funkcjonow aniem  now o­
czesnych zakładów utylizacji sta­
łych odpadów komunalnych.

Jedynym reprezentantem powia­
tu tureckiego w tej siedm ioosobo­
wej delegacji był P iotr Schulz -  
burm istrz Dobrej.

-  Była to dwudniowa, w pełni 
robocza wizyta. Zw iedziliśm y sor­
townię i kom postownię, zlokalizo­
wane w pobliżu  granicy  francu­
skiej. Szczególnie interesowały nas 
znajdujące się tam now oczesne in­
stalacje. Podobne m ogłyby zostać 
wykorzystane w budowanym przez 
nasz Związek, zakładzie utylizacji 
w pobliżu Cekowa.

-  Czy m ożliwe je s t bezpośred ­
nie p rzen iesien ie  tych rozw iązań  
na polski g ru n t?

-  Niestety nie, głów nie z pow o­
du różnic w asortym encie odpadów 
produkowanych przez polskie i nie­
mieckiego gospodarstwa domowe. 
Jednak pewne zm iany w konfigu­
racji instalacji stosowanych przez 
naszych zachodnich sąsiadów, po­
zw olą nam skorzystać z w ielu za­
stosowanych tam rozwiązań tech­
nicznych. Najważniejsze jest to, aby 
śmieci były segregowane i to już

tam gdzie powstają. Zm niejsza to 
znacznie koszty utylizacji.

-  P rzyzw yczaić ludzi do so rto ­
w ania śmieci będzie bardzo  tru d ­
no. J a k  p o ra d z il i  so b ie  z tym  
N iem cy?

-  Osoba dostarczająca niesegre- 
gowane śmieci, płaci za ich utyli­
zację sześciokrotnie więcej. Jest to 
wystarczająca zachęta do prawidło­
wego ich składowania.

-  Co szczególnie zwróciło Pana 
uw agę podczas zw iedzan ia  n ie­
m ieckich zak ładów ?

-  Brak w śm ieciach p lastiko ­
wych opakowań po napojach. Sze­
reg ust.awowych obostrzeń, między 
innymi obowiązek skupu i pow tór­
nego używania opakowań z tw o­
rzyw sztucznych sprawił, że produ­
cenci przeszli na opakowania szkla­
ne. Protest innych mniej ekologicz­
nie nastawionych krajów Unii Eu­
ropejskiej spraw ił, że decyzje te 
obowiązywały będą jedynie do koń­
ca tego roku.

-  K iedy śm ieci z pow iatu  tu ­
reckiego tra f ią  do ta k  now ocze­
snych ja k  te, k tó re  P an  w idział w 
N iem czech zak ładu?

-  Pozostaję optym istą i wierzę, 
że nastąpi to w ciągu dwóch naj­
bliższych lat.

(a r t)

Wycinka na Chopina
W minionym tygodniu na odcinku ulicy Chopina (od skrzyżowania z Obwodnic 

Północną do torów kolejki wąskotorowej) prowadzona była wycinka drzew. Łączni 
ścięto 21 jesionów i kasztanowców, które liczyły sobie od 80 do około 100 lat.

W niosek o w ycięcie drzew zło­
żyli u burm istrza m iasta m ieszkań­
cy u licy Chopina. Sw oją prośbę 
m o ty w o w a li ty m , że b lis k o ść

drzew zagraża budynkom  m iesz­
kalnym , ale rów nież stanowi za­
grożenie dla ruchu drogowego. Po 
przeprow adzeniu ekspertyzy oka­

zało się, że drzewa nadają sif i

ścięcia m iedzy innymi z po#1-0&

w yżej w spom nianych  zagroź 
obum ierających gałęzi w konar?- 
i w ielu innych przyczyn. DecF 
w tej sp raw ie  w ydal burniislt’ 
m iasta.

P on iew aż u lica  Chopina J£ 
drogą pow iatową, spraw ą zajs)* 
Zarząd Dróg P o w ia to w y ch # ^  
ku. W ycinkę z lec o n o  firrrne 
K ram ska. D rzew o p rz y w ie ś  
zosta ło  na p lac przy  Zarząd 
Dróg Powiatow ych, gdzie na*1?1 
nie rzeczoznaw ca z Nadleśnid’ 
zakw alifiku je je  jako  drewno0?' 
łow e lub przem ysłow e. Zgodnl£| 
tą  k w a lifik ac ją  drzew o z o d  
sprzedane.

W całej spraw ie pocieszaj* 
je s t fakt, że, jak  zapowiadai szefi

wa Zarządu Dróg Powiatowy1■cl

Turku, Bożena Woźnicka, na u??

sce ściętych drzew posadzone* 
staną nowe.

Na miejsce wyciętych drzew  posadzone zostaną nowe

MIEJSKA I POWIATOWA BIBLIOTEKA PUBLICZNA W TURKU
OGŁASZA

REGIONALNY KONKURS LITERACKI IM. WŁODZIMIERZA PIETRZAKA
Regulamin:
1. Celem konkursu jest konfrontacja i upowszechnianie twórczości literackiej.
2. Konkurs ma charakter otwarty (mogą brać w nim udział amatorzy oraz członkowie profesjonalnych st°' j 

rzyszeń twórczych).
3. Konkurs rozgrywany jest w kategorii poezji.
4. Przyznane zostaną następujące nagrody:

-I, II, I I I - z a  wiersze o tematyce dowolnej

W
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nagroda specjalna za utwór związany z twórczością i biografią Włodzimierza Pietrzaka (materiały 

czące postaci Wł. Pietrzaka znajdują się w Czytelni MiPBP).
5. O podziale nagród zdecyduje jury konkursu. (
6. Teksty nadesłane na konkurs nie będą zwracane. Mogą być one zamieszczone w publikacjach organie10 

i w prasie bez wynagrodzenia.
7. Na konkurs należy nadesłać zestaw trzech do pięciu wierszy, w trzech 

egzemplarzach (maszynopisy).
8. Do każdej pracy opatrzonej godłem (pseudonimem) należy dołączyć 

zaklejoną kopertę z tymże godłem na zewnątrz, w której powinny znaleźć 
się dane o autorze (imię i nazwisko, dokładny adres, telefon, przynależ­
ność do klubów i stowarzyszeń literackich).

9. Prace konkursowe należy przesłać do dnia 31 marca 2000 r. na ad­
res:

Miejska i Powiatowa Biblioteka Publiczna 
Al. Piłsudskiego 1 

62-700 Turek
z dopiskiem: „Konkurs Wł. Pietrzaka”

UWAGA!
Prace nie spełniające wymagań regulaminowych nie będąuwzględnia- 

V ne w konkursie.
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We w to rek , 1 lu tego na ulicy 
K aliskiej doszło do dwóch podob­
n y ch  z d a r z e ń .  P ie rw s z y  m ia ł 
m ie js c e  m ie d z y  g o d z . 7 .0 0  a 
15.00, kiedy nieznani spraw cy po 
wybiciu szybki trójkątnej w łam ali 
sie do fiata 126p, z którego ukradli 
radiom agnetofon A lpina wartości 
350 złotych. Nieco później, miedzy 
godz. 14.00 a 22.00 w podobny 
sposób włam ano się do fiata 126p. 
Tym razem skradziono radioodtwa­
rzacz i dwa głośniki wartości 500 
złotych.

R ów nież we w torek , 1 lutego 
około godz. 22.45 na Obwodnicy 
Północnej kierujący samochodem 
ciężarowym marki IVECO potracił 
jadącego w tym samym kierunku nie 
oświetlonego rowerzystę. Mezczyzne 
z obrażeniami ciała odwieziono do 
szpitala w Turku.

W  nocy z 1 na 2 lutego na ulicy 
A rm ii K rajow ej uszkodzono fiata 
126p. Nieznany sprawca zarysował 
lakier na przedniej masce, dachu, pra­
wych i lewych drzwiach oraz błotni­
kach. Straty właściciel szacował na 
kwotę 800 złotych.

W  nocy z 4 na 5 lutego na Placu 
W ojska Polskiego po wybiciu szy­
by w dolnej części drzwi wejścio­
wych włamano sie do sklepu rolno- 
spozywczego, z którego skradziono 
wyroby tytoniowe: papierosy różnych 
marek, tytoń do fajek, cygaretki i cy­

gara o łącznej wartości 750 złotych. 
W niedziele, 6 lutego zatrzymano 
dwóch mezczyzn, prawdopodobnych 
sprawców włamania do sklepu. Byli 
to mieszkańcy Turku w wieku od 18 
do 20 lat. Zatrzymani przebywają w 
policyjnej izbie zatrzymań. Policjan­
ci przypuszczają, ze sa oni również 
sprawcami napadu na 67-letniego 
mezczyzne, który miał miejsce 2 lu­
tego na ul. Parkow ej. W ów czas 
trzech napastników przewróciło swo­
ja  ofiarę i ukradli mu 250 złotych.

Tej sam ej nocy na ulicy K ali­
skiej po wybiciu szyby wystawowej 
włamano sie do sklepu z upominka­
mi, z którego skradziono stolik drew­
niany, lampki nocne i kubki porcela­
nowe. Straty oszacowano na 400 zło­
tych.

W  sobotę, 5 lutego około godz. 
22.00 na ul. Spółdzielców policjan­

ci zatrzymali 28-letniego sprawce 
umyślnego wybicia szyby w barze 
:krokus” . Mezczyzna miał we krwi 
2,18 promila alkoholu.

W  niedziele, 6 lutego w godz. 
21.00-23.00 na ulicy Spółdzielców 
ze stojącego na niestrzeżonym par­
kingu fiata 126p skradziono kolo za­
pasowe, dwa przednie Lola i klucz do 
odkręcania kól. Właściciel straty oce­
nił na 150 złotych.

W  okresie od 29
lutego we wsi Zagaj (gmina 
po wyrwaniu skobli w drzvvia°
ściowych włam ano się do d"‘

ld°c
żłdornków letniskowych, z 

skradziono przepływowe ogfA i  
wody, kuchenki elektryczni ‘ 1 
łużacze, kołdry i poduszki- % 
straty obliczono na 1.900 zloO  ̂

W  okresie od 30 styczni

R EJO N
W nocy z 3 na 4 lutego we wsi 

O bręb izna (gmina Turek) skradzio­
no 4.500 metrów przewodów elek­
trycznej linii naziemnej, wartości
2.000 złotych. W piątek, 4 lutego 
około godz. 2.30 zatrzymano dwóch 
mężczyzn, sprawców kradzieży w 
wieku 19 i 40 lat, a mienie odzyska­
no.

lutego we wsi O brzębin (g1"1̂  
rek) sprawcy po wystawieni0 j
z zawiasów dostali się na ter°d
sji, gdzie z poloneza ukrad li g' 
i akumulator. Następnie po #' ;̂,
niu drzwi włamali się do 1J 
gospodarczego, skąd ukradli 

zor i zagęszczarkę elcktrycz  ̂i 
W okresie od 31 stycZ*1'* J 

lutego za trzym ano cztery r j  
jazdy. W  tym  czasie zan0f 
pięć kolizji drogowych.

13 luty 20°C

% 7,

N b
% c
S i
! H°rę
N j

*3,,



Kawęczyn

Uchwalili statut
W Kawęczynie powołano pierwsze w powiecie tu- 

reckim Stowarzyszenie Producentów Rolnych. Na ra- 
2le wstąpiło do niego dwudziestu ośmiu właścicieli 
gospodarstw rolnych z całej gminy.

Podczas zebrania założycielskie
§0’Przyjęto statut Stowarzyszenia, 

P'ęcioosobowy komitet, zobowią- 
^ no zarejestrowania go w są- 

,e- Wbrew wcześniejszym zapo-

d zia ła lnośc i S to w arzy szen ia?  -
pytamy Ryszarda Bartosika, inicja­
tora jego powołania.

-  Spodziew am y się, że pełen 
rozruch zajmie nam około jednego 

roku.
-  Co w tym  czasie za­

m ierzacie robić?
-  W początkowej fazie 

działania, zajm iem y się na 
przykład wspólnym zaopa­
trywaniem w materiały do 
produkcji ro lnej. B ędą to 
m iędzy innym i naw ozy i 
środki ochrony roślin. Bę­
dziemy również poszukiwać 
rynków zbytu.

-  C zy  p o m a g a  W am  
ktoś w zorganizow aniu się?

-N ajbardziej przychylną 
nam osobą jest wójt naszej 
gminy Jan Nowak, który robiRySy:ir,. „  " , . . . .  gminy Jan Nowak, który robi

grupy n! , B S,k:  m,Cjat0r P°w ołan,a co w jego mocy, aby ułatwić
' Producenckiej w Kawęczynie

ru t i ^ '0rn’ n*e zosta  ̂określony kie- 
tT1o^ .Produkcji rolnej, k tórą zaj- 
Ce a s>ę będzie ta grupa produ- 
Cjj C a' W ciągu 14 dni po rejestra- 
brani się pierwsze walne ze- 
.,Vyb 6 C2k>nków, podczas którego 
byb rane 2°staną wybrane władze i 
tif> ■rt'°Ze zapadną bardziej konkret- 
edecyąje.

d0 ezasu zajm ie dochodzenie 
e*neJ» o k reś lo n e j s ta tu te m

nam  d zia ła ln o ść  p rzy n a j­
mniej w tym pierwszym okresie. Po­
m agają nam również Ośrodek Do­
radztwa Rolniczego, a ostatnio Izby 
Rolnicze.

-  J a k im  a re a łe m  d y sp o n u je  
kaw ęczyńska g ru p a  p roducenc­
ka?

-  Nie jest to zawrotna liczba, ale 
410 hektarów stanowi jak  na począ­
tek spory potencjał.

(a rt)

WIELKA P R Z E C E N A

z ło t o ,  s r e b r o , z e g a r k i
t a n i e j

ffiM cas J S Z E .
Konferencja sołtysów
W poniedziałek 14 lutego, odbędzie się w Smulsku, gmina Przykona, Powiato­

wa Konferencja Sołtysów i Środowisk Wiejskich. Jej organizatorem jest Stowa­
rzyszenie Społeczno Kulturalne Sołtysów.

Konferencja miała się odbyć już w 
ubiegłym roku, ale ze względu na 
wprowadzaną reformę administracyj­
ną kraju stało się to możliwe dopiero 
teraz. Rozpocznie się o godzinie 10.00 
w remizie Ochotniczej Straży Pożar­
nej w Smulsku. Weźmie w nich udział 
około 200 osób. Oprócz sołtysów po­
jawią się tam również najaktywniejsi 
działacze pozarządowych organizacji 
społecznych działających na wsi. Będą

wśród nich między innymi przedsta­
wiciele Ochotniczych Straży Pożar­
nych i Kół Gospodyń Wiejskich. Za­
proszono także wójtów i burmistrzów 
z powiatu tureckiego.

Ryszard Papierkowski - prezes Sto­
warzyszenia Sołtysów poinformował 
nas, że swój udział w konferencji za­
powiedzieli: Stanisław Tamm - wice­
wojewoda wielkopolski oraz Andrzej 
Przepiorą - dyrektor wielkopolskiego

oddziału Agencji Restrukturyzacji i 
Modernizacji Rolnictwa. Zaproszono 
również przedstawicieli Agencji Ryn­
ku Rolnego, Kasy Rolniczego Ubez­
pieczenia Społecznego i Ośrodka Do­
radztwa Rolniczego. Przedstawią oni 
plany swoich urzędów i instytucji na 
2000 roku, związane ze wsią. Odpo­
wiedzą także na pytania zebranych.

(art)

*  Z PRAC ZARZĄDU MIASTA TURKU *
We wtorek, 1 lutego odbyło się posiedzenie Zarządu Miasta Turku, na którym między innymi przyjęto do akceptującej 

wiadomości koncepcję miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego w rejonie ulic Zdrojki Lewe i Chopina.
Ponadto Zarząd Miasta wyraził zgodę na wydzierżawienie gruntów w rejonie Obwodnicy Północnej i Osiedla Zdrojki 

Lewe. Przyjęto również projekt uchwały w sprawie nadania statutu Miejskiej i Powiatowej Biblioteki Publicznej w Turku.
Członkowie Zarządu Miasta zapoznali się ze stanowiskiem PGKiM sp. z o.o. w sprawie określenia wysokości stawek 

czynszu regulowanego za lokale mieszkalne. Projekt tej uchwały poddany zostanie pod głosowanie na następnym posiedzeniu 
Zarządu. AZ
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Powołają stowarzyszenie
n.Tul'szkowscy handlowcy mają zamiar powołać swoje stowarzysze- 

T ak0(1, - zdecydowali na spotkaniu w Urzędzie Miasta i Gminy, które
się w środę, 2 lutego.

T0W ^a,1*2atorem spotkania było
ar2ystTuii-ystw o Samorządowe Ziemi

udzi-u2k° Wskiej- W z ię li w nim
babei w‘Cestarostwa Marian Gryt, 
d?*alu Wojciechowska —kierownik 
iti^ ^ o śre d n ic tw a  pracy, instru- 

Unku pracy i doradztwa za-
go w Powiatowym Urzędzie. . .

Pośfg^. ^ urku, Beata Bartczak -  
l*tacy ^  Pracy, pracownik Urzędu 
'viCjej ^ ariusz Adamski -  przedsta- 
liaj b Ur*duszu „M ikro” z Pozna- 

. M istrz Zenon M atuszewski, 
- - . .om -  prezes Towarzy-^ i a n  s ,%  o N ew sk i

k, . ^ rząd o w eg o  Ziemi Tulisz- 
Py 0raz przedsiębiorcy z gmi-

* &tii„Ul'Szków iUl.
Wir

goście z sąsiednich

S*rategf Siar0Sta ̂ ar‘an kiry* mówił o 
°st\y r°ZWoju powiatu tureckiego, 
lży. ^aniu preferencji dla tych, któ-

^  Q\ j l  ̂ ~ P ° n,yślunek lub pieniądze,
Jedna i drugie.

',n Gryt oświadczył, że więk- 
hie p jaril°rządów gminnych na tere- 
krej)j la*u jest gotowa udostępnić 
Prefej. k m io ty  administracyjne, aby 

V  tvvorzących miejsca pracy. 
a°rno tylko, czy stwarzać pre-

13 lutV 2000 r.

ferencje tygrysom zagranicznym czy 
firmom rodzimym.

-  Cały czas je s t walka między ka­
pitałem rodzimym i zagranicznym. Bo 
na przykład w Turku na miejscu kon­
serw ma powstać hipermarket. Co 
wtedy się stanie? Najprawdopodob­
niej rodzimi handlowcy pójdą z tor­
bami — groził wicestarosta, który w 
chwilę potem oświadczył, że sytuacja 
na rynku pracy staje się dramatycz­
na:

-  W ubiegłym miesiącu w Powia­
towym Urzędzie Pracy zarejestrowa­
nych było 7.700 bezrobotnych, obec­
nie je s t ich ju ż  8.000.

W 1999 roku Urząd Pracy dys­
ponował 3.406 ofertam i pracy, w 
tym 1.332 to oferty pracy na tere­
nie gminy Tuliszków. Były to ofer­
ty p rac y  g łó w n ie  w zaw odach  
szwalniczych, stolarskich i budow­
lanych, przy czym największe szan­
se na znalezienie pracy w pow ie­
cie tureckim  m ają bezrobotni w ła­
śnie z zaw odam i: szw alniczym i, 
budow lanym i i handlow ym i. W 
ubiegłym  roku dzięki Powiatow e­
mu U rzędowi Pracy zatrudnienie 
znalazło 1.600 osób.

Przedstaw icielki 
Urzędu Pracy zapo­
znały tuliszkowskich 
p rzedsięb io rców  z 
m ożliwości skorzy­
stania z funduszy ak­
tywnych form i po­
ś red n ic tw a  pracy.
Pracodawcy dowie­
dzieli się, że zatrud­
niając bezrobotnych 
m ogą liczyć na re­
fundacje i pożyczki.

Mariusz Adamski 
z Funduszu „Mikro” z Poznania zapo­
znał zebranych z programem finanso­
wania drobnej przedsiębiorczości. 
Głównie tą ostatnią ofertą zaintereso­
wali się tuliszkowscy pracodawcy.

Jeden z nich, Jerzy Markiewicz za­
proponował, aby powołać stowarzysze­
nie pracodawców, które będzie dzia­
łać właśnie na ich rzecz. Pan Markie­
wicz poruszył jeszcze jeden bardzo 
ważny temat, a mianowicie problem 
handlujących na tuliszkowskim rynku 
zza wschodniej granicy. Mówił:

-  W imieniu tuliszkowskich han­
dlowców apelują do starosty i do bur­
mistrza o zajęcie się tym problemem.

Jerzy  M arkiewicz zaproponował utworzenie sto­
w arzyszenia przedsiębiorców

Zgodził się z tym również Bog­
dan Naglewski, przewodniczący Sa­
morządu Mieszkańców, którzy po­
wiedział:

-  Trzeba coś zrobić z  handlarzami 
ze wschodu. Wczoraj na rynku można 
było kupić alkoholu pod  dostatkiem. 
Mało tego, także pistolet!

W dalszej dyskusji przedsiębiorcy 
żalili się:

-  Państwo je st dla nas największą 
mafią i codziennie wyrywa od nas ha­
racz. To nie podatki są najgorsze, ale 
inne opłaty, takie ja k  na przykład ta­
ryfa C - l l  za energie elektryczną. 
Mówi się, że nie mamy kapitału. Ale

ja k  mamy go mieć, skoro nam się go 
odbiera.

Na koniec w nieformalnym głoso­
waniu zebrani zgodzili się, aby powo­
łać stowarzyszenie pracodawców.

Anna Zawadka

Stemplew
Fundacjia im. Stefana Ba­

torego z Warszawy zakupiła 
dla Specjalnego Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego w 
Stemplewie komputer Pen­
tium III wraz z oprzyrządo­
waniem i modemem.

Stemplew

Internecie
Od stycznia tego roku wychowan- 

kow ie oraz pracow nicy O środka 
mają dostęp do intemetu. Opracowa­
no również stronę www, na której 
promuje się placówkę.

Prawdopodobnie niedługo roz­
pocznie się szkolenie kadry pedago­
gicznej, która nabędzie umiejętności 
korzystania z intemetu oraz nauka 
młodzieży z Gimnazjum i klas zawo­
dowych. AZ
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TECHO TURKU
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Po niespełna miesiącu komendant powiatowy policji w Turku, Roman Kawiatkowski ponowni spotkał się 

z dziennikarzami mediów lokalnych i regionalnych. Spotkanie miało miejsce we wtorek, 2 lutego. Tym 
razem skupiono się na trzech sprawach: wystrzału w Komendzie, kradzieży butli z gazem i statystyce za 
ubiegły rok.

WYSTRZAŁ
Komendant Kwiatkowski odczy­

tał następujące oświadczenie:
-  W w yniku wszczętego postę­

powania okazało się że policjant 22 
grudnia ubiegłego roku, będąc w 
K om endzie Powiatowej Policji nie 
z a c h o w a ł n a le ż y ty c h  ś ro d k ó w  
ostrożności przy rozładow ywaniu 
n iep raw id łow o p rzechow yw anej 
broni służbowej, spow odow ał w y­
strzał jednego naboju, co doprowa­
d z iło  do u sz k o d z e n ia  szy b y  w 
drzwiach pokoju i ościeżnicy, po­
cisk w yszedł w pow ietrze, nie czy­
niąc nikom u krzywdy. Było to na 
szóstym piętrze budynku Komendy. 
P o licjan t został uznany w innym  
naruszenia dyscypliny służbowej. 
W dniu 27 stycznia policjant ten 
ukarany został karą dyscyplinarną, 
która jeszcze się nie upraw om ocni­
ła, ale zapow iedział, że nie będzie 
się odwoływał.

Dziennikarze pytali, o jakiej ka­
rze dyscyplinarnej jest mowa, a ko­
mendant odpowiedział:

-  Jest to kara przewidziana w 
ustawie o policji, adekwatna do prze­
winienia. Na pewno nie było tutaj 
symptomów czynu przestępczego. To 
wszystko co mam na ten temat do 
powiedzenia.

STATYSTYKA

Osiągnięcia i wyniki pracy tur- 
kowskiej policji w roku 1999 przed­
stawił Leszek Jóźwiak. I tak w 1999 
roku w rejonie Turku zanotowano o 
30 proc. więcej tak zwanych prze­
stępstw stwierdzonych. W ubiegłym 
roku wykryto 1.700 przestępstw, to 
jest 2 proc. wszystkich przestępstw 
w Wielkopolsce. W powiecie turec­
kim zanotowano 1,5 proc. wielkopol­
skich przestępstw kryminalnych i aż 
8 proc. wielkopolskich przestępstw 
gospodarczych.

Poprawie uległo bezpieczeństwo 
w ruchu drogowym. W 1999 roku 
wydarzyły się 142 wypadki drogowe 
i 405 kolizje. W wyniku wypadków 
15 osób zmarło (to jest o 10 osób 
mniej niż w roku 1998). Większość 
wypadków spowodowana została z 
powodu błędów kierujących w pro­
wadzeniu pojazdu (70 proc.). Poza 
tym decydującą rolę odgrywało nie­
dostosowanie prędkości do panują­
cych warunków jazdy, nie udzielenie 
pierwszeństwa, nieprawidłowe wy­
przedzanie i nietrzeźwość kierowców.

Wykrywalność przestępstw w po­
wiecie tureckim wyniosła 67 proc. 
(więcej niż w 1998 roku i o 20 proc. 
więcej niż średnia wykrywalność 
przestępstw  w województwie), co 
stawia turkowskąpolicję na VII miej­
scu w Wielkopolsce.

Zarówno komendant Kwiatkow­
ski, jak  i były komendant Jan Krau­
ze i Leszek Jóźwiak zauważyli, że na 
te wyniki pracowało o jedenastu po­

licjantów mniej, niż w 1998 roku. 
Mimo to wzrósł w ubiegłym roku tak 
zwany wskaźnik represyjności. Na 
jednego statystycznego policjanta w 
Turku przypada 21.000 środków re­
presyjnych (to jest wniosków o uka­
ranie, mandatów i pouczeń).

Jan Krauze powiedział, że w stycz­
niu tego roku dominująprzestępstwa 
przeciwko mieniu i przybliżył plan 
działań policji na ten rok.

Turkowscy policjanci 
chcą, aby ludzie mięli 
dostęp do policjanta jak 
do lekarza pierw szego 
kontaktu. Między innymi 
dlatego powołany zosta­
nie zespół do spraw pre­
wencji kryminalnej. Bę­
dzie on pracował w tym 
celu, aby:

-sp o łe c ze ń s tw o  z a ­
częło identyfikować się z  
rolą policji, aby nam i 
zarazem sobie pom aga­
ło. Aby ludzie organizo­
wali się  na osiedlach i 
informowali, gdy zoba­
czą coś niewłaściwego. 
Będziem y uczyć dzieci, 
młodzież i rodziców ja k  
za p o b ie g a ć  p r z e s tę p ­
stwom. Poza tym chcie­
libyśm y zb liżyć  się  do  

środowisk wiejskich. Będziemy wal­
czyć z  n ietrzeźw ym i kierow cam i, 
przestępczością kryminalną pospo­
litą, gospodarczą, z  cham stwem , 
brutalnością, którą daje się zauw a­
żyć na ulicach zw łaszcza w porze  
nocnej i z  wandalizmem  — zdecydo-

Z astępca kom endan ta , Ja n  K rauze zapo­
w iedział w alkę z b ru ta lnośc ią , cham stw em , 
w andalizm em

wanie zapowiedział Jan Krauze, za­
stępca komendanta policji.

BUTLE I PRZEWODY
Ponieważ w styczniu na terenie 

powiatu skradziono 61 pełnych butli 
z gazem propan-butan, policjanci 
apelują do mieszkańców, aby zabez­
pieczali swoje mienie. Kradzieże bu­
tli miały miejsce w Kaczkach Mosto- 
wych (gmina Turek), gdzie skradzio- . 
no 10 sztuk, w Tuliszkowie skradzio­
no 16 butli, w Turku cztery i w Cisę- 
wie (gmina Turek) 31 butli.

-  Ostrzegamy p izede wszystkie 
żeby nie kupować butli gazowych' ; 
innych przedmiotów niew iadom i0 > 
pochodzenia. W ten sposób bard-'' ; 
łatwo można stać się paserem i od 
powiadać za przestępstwo kryminab I 
ne -  m ó w ił  komendant K w iatkow ­

ski.
Dla lepszej identyfikacji podaje­

my, że 40 ze skradzionych butli byl° 
koloru niebieskiego z napisem „Ga2' 
poi”, a 16 innych również kolor11 t 
niebieskiego z napisem „Shell”- 
tej poty cztery butle zostały odzysk3' 
ne i ustaleni zostali sprawcy ich kr3' 
dzieży. I

W sty czn iu  zag in ę ły  i nad3 
giną przewody naziemnych linii te' 
lefonicznych. Skradziono 900 me 
trów  p rzew o d u  m iedzianego " 
B rudzew ie, 364 m etry przewód3 j 
m iedzianego  w C isew ie i 4.60 
m etrów  przew odu aluminiowe®0 
we wsi Januszów ka. W związku2 ; 
tym  policjanci p rzypom inają°s° 
bom zajm ującym  się skupem m  ̂
tali, że zobow iązani są żądać 0 j 
sprzedających dowodu pochodź 
nia m ateriału.

A nna Zawadk3
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W m in io n y  c z w a r t e k  
członkowie Środowiskowe­
go Klubu Honorowych Daw­
ców Krwi przy Parafii św. 
Barbary zorganizowali uro­
czystość opłatkow ą. Spo­
tkanie stało się okazją do 
nadania odznaczeń i hono­
rowych dyplomów.

W małym pomieszczeniu klubu 
pom ieściło się około czterdziestu 
osób, w wśród nich goście: ksiądz 
Mirosław Frankowski -  proboszcz 
parafii św. Barbary, Kazimierz Kawa­
lec -  prezes Rady Rejonowej PCK i 
Rady Rejonowej HDK oraz prezes 
Klubu HDK przy PKS w Turku, Ja­
dwiga W itulska -  sekretarz Rady 
Rejonowej PCK w Turku, przedsta­

wiciele klubów H DK-PCK: Marian 
Drzewiecki z Elektrowni „Adamów”, 
Andrzej Apelt z KWB „Adamów” i 
Roman Kozłówki z ZPJ „Miranda” 
S.A. oraz Kazimierz Rybicki -  kie­
row nik Punktu K rw iodaw stw a w 
Turku.

Zebrani m inutą ciszy uczcili pa­
m ięć p ierw szego p rezesa K lubu, 
W łodzim ierza C iesio łk iew icza i 
w szystk ich  tych, k tórzy  odeszli. 
O becny prezes, Jan Buda krótko 
scharakteryzował działalność Klubu 
Honorowych Dawców Krwi:

- J a k o  klub środowiskowy istnie­
jem y od 1984 roku. Pierwszym pre­
zesem był W łodzim ierz Ciesiołkie- 
wicz. Drugim Jerzy Arent, następ­
nym M arek Mazurkiewicz. Obecnie 
klub liczy 40 członków, wśród nich 
są  dw ie panie i sześciu m łodych 
uczniów  szkół średnich. W ciągu 
tych lat razem na rzecz potrzebują­
cych oddaliśm y 535 litrów  krw i. 
Najwięcej A ndrzej M ikosik 31,600 
1 i H en ryk  Felisiak 31,300 1.

Jan Buda sw oje przem ów ienie 
zakończył rymowanym wierszykiem, 
w którym namawiał:

-  Jeżeli możesz oddaj sw ą krew, 
bo gdy będziesz w potrzebie, czyjaś 
krew uratuje Twoich bliskich lub 
Ciebie.

W dowód uznania za najpiękniej­
szy dar humanitarny -  bezinteresow­
ne długoletnie oddawanie krwi Za­
rząd Okręgowy PCK przyznał odzna­
ki „Zasłużony H onorow y Dawca 
Krwi”. Odznaki 111 stopnia otrzyma­
li: A ndrzej K osm alski, W ojciech 
W ieruchowski, M arek  Kowalczyk, 
Paweł K raska, K rzysztof Tymofij; 
odznakę II stopnia: Leszek Ćw iek i 
odznakę 1 stopnia: J a n  S ko tarek , 
M irosław  Łyskowski, Jan u sz  Ko- 
bierski i Zdzisław  Płuciennik.

Ja n  Buda otrzymał odznaki: „Za­
służony dla Klubu HDK przy KWBSpotkanie prow adził Ja n  B uda (od lewej)

„Adamów”, dyplom uznania od Klu­
bu HDK przy ZPJ „Miranda” S.A. i 
od Klubu HDK przy PKS w Turku. 
H enryk Felisiak uhonorowany został 
odznaką „Zasłużony dla Klubu HDK 
przy Elektrowni „Adamów” . P io tr 
K iciński odznaczony został przez 
Klub HDK przy PKS w Turku. Z ko­

lei Środowiskowy Klub Honorowy0 , 
Dawców Kiwi przy Parafii św. B3t I 
bary otrzymał dyplomy za wieloklIltj 
działalność i wybitne osiągnięci3 f 
Klubu HDK przy KWB „Adanió"'' j 
od Klubu HDK w Skarżynie i od Z3 j 
rządu Rejonowego PCK w Turku- j 

Jadwiga Witulska w swoim P° 
dziękowaniu dla dawców krwi p° j 
kreśliła, że ich dar spowodować I 
uratowali wiele istnień ludzkich- 
kolei Kazimierz Rybacki w imic^ 
tych, którzy potrzebują podzięko" 
za tą  najpiękniejszą humanitarną

mę pomocy. | 
Ks. M irosl3" 

Frankowski przY1̂  
czył fragment bihM 
nej wypowiedzi 
zusa:

-N ie m a  więlek Ą

miłości od tej, k>e ; 
ktoś oddaje swoje V ; 
cic ratując drugiej 
człowieka. I wyjeS  ̂ | 
ście tego przykład1,  ̂| 

Po odznaczeń^
i podziękowaniaob*

Dawcy krw i zostali uhonorow ani 
odznakam i

m iąć się o p ła tk '0 ■ 

składano sobie życZ r 
ma, a następnie'
scy zasiedli do 

dyplom am i i lów.
Anna Z a" '3"

.------------------------------------------------------------------------------------------ - r T
Z w racam y się z. p ro śb ą  do w szystkich o pom oc w zak u p ,e 

sz tan d a ru , k tó ry  byłby pięknym  uw ieńczeniem  15 jub ileuszu  KIU^ 
E w e n tu a ln e  d a tk i  m ożna  k ie ro w a ć  na k o n to : W B K  o /T u fe 
10901229-5278-128-00 z dopiskiem  „ S z ta n d a r” .

Z  góry serdecznie dziękujem y 
Honorowi Dawcy K i" 1
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Narkotyki z Wyzwolenia
Siedlisko zła?

Emil i Kuba mieszkali najednym  
2 typowych miejskich blokowisk, 
Sdzie wszyscy się znają. Nie trzeba 

u§° szukać by dow iedzieć się 
”Prawdy” 0 Em ilu. To by ł taki 
Sieczny, wesoły chłopiec opowia- 
a napotkany przed klatką schodo- 

mężczyzna Ale potem zmienił 
Podobno zaczął brać narkotyki.

°Wl% że to właśnie przez nie źle 
Skończył.

O s ie d l
Leszka 
dlisko 
sto

o W yzw olenia w śród
ancow Turku uchodzi za sie- 
narkomanów i dilerów. Czę- 

Podejrzane grupki m ałolatów  
ka°2na sPotkać w niektórych klat- 

tyP SCh° dowyc h ' w pobliżuSzko- 
kie °dstawowej nr 5. Przed wzro- 

niewtajemniczonych kryją się 
ne ■ ̂ ‘nkrze przy szkole (nieczyn- 

WeJŚcie). Przychodzą wieczorem 
^Powiadają kilkuletni chłopcy sie- 
p ^CV na ławce przed trzepakiem. 

^  Piwo i p a lą  traw kę. C zęsto
wśródnich można spotkać dilera. To
rer̂  âcet ubrany w kurtkę z kaptu-

ch a ^  ^UŻe sPodn'e - E m ilteż tam 
t ° 2'*' Ale już  nie. Bo kilka dni 

u s'ę powiesił.
żina 18.30. Na boisku kilkaGodz

Clemnych postaci. Głównie chłop-

int rz^ 2 za'nleresowaniem na 
Fll2a' Niektórzy dyskretnie odcho-

c°w. Pat]

dz;T Poz,
Pupiei

ostają najodważniejsi. Palą
](a . r°sy- Nie jest to jednak traw- 
ka ■, arE°tyki? A gdzie je  można

nic
°tym

Pytają co dowcipniejsi. My

Tob- j  " nie wiemy- TNie bierzemy.

na\vet , ra co m ówią ludzie. Czy już
v. Posiedzieć sobie nie można? 
Natyttt(

Chi,
osiedlu to jedyna rozrywka.

nie ,°Pcy zachow ują się jakoby 
0poJ el1 n’c do ukrycia. Według ich 
Pieto'CSC' narb°tyki są im obce. Do­
li^ I30 Czasie okazuje się, że wie- 
ko tyk^ j n'ż przypuszczałam. Nar- 
Pmbl' ITl0̂ na kupić bez żadnego 
pien Crtlu' rnówią. W ystarczy mieć 
(]ariTly Ze' Najpierw dawane są za
Za,,. ° człowiek się uzależni, to “ ezyn. , r  ’
dzy Ptacić. Jak nie ma pienię-
PtadJ0 *̂erze ”na krechę” . Potem

Chł^' Zaczyna s’? bać.
przy ,°P cy przyznają, że często 
ii>żc i°^2ddo n 'cb Emil. Wiedzic- 
dlacz' 'erze” - Nie wiedzieli jednak 
^  G*n nigdy się nie zwierzał. 
kręCjj lnaJT że przed szkołą często 
na p as |ę matka Emila. Szukała sy-
d a

1 Wała u,Mają ^ gdzie może być opowia- 
Ą]e . a8ala, żebyśmy jej pomogli.
dzjj e siedzieliśm y jak. Emil cho-

' SWq 
Chłc

'mi ścieżkami.
Wieci. °Pców na boisku często od- 
°P'si .lUrEowska policja. Jednak 
ieżdż ^  n 'e boją. Policjanci pod- 

radiow ozem , św iecą po 
jeżdj.. Starką, spisują dane i... od- 

. JT To wszystko.

Maty ni° slyszał k rzyku 
ScbocJ0  ̂^ rn'la spotykam na klatce
$Za(j0 S ej-K obieta w czczernizapra-
G.Jyj ^Ty-M ówi, że za chwilę wró- 
ty Poczekać w domu. Jest cór-, iNip n
sla^ ti. Pytam gdzie idzie. Domy-
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Sl? tylko, że na grób dziecka.

Iuty 2000 r.

Minęło zaledwie kilka dni od jego 
śmierci. Bardzo go kochałam opo­
w iada siostra Emila. Rodzice też 
świata poza nim nie widzieli. Był 
dobrym  dzieckiem . C hciał żyć... 
D ziew czyna zaczyna p łakać. W 
grudniu  Em il zaczął w racać do 
domu ze „świecącymi oczami” . Był 
dziwny. Podejrzewaliśmy, że bierze 
narkotyki. Rodzice zrobili wszystko, 
żeby go wyciągnąć z nałogu.

Matka Emila wraca do domu po 
pół godziny. Zmęczona, przybita. 
Mówi cicho: Prosiłam, tłum aczy­
łam. Ale nic to nie dawało. Mimo 
to postanowiłam, że wyciągnę syna 
z tego bagna. Często kiedy wycho­
dził, szłam za nim. Odwiedzałam 
miejsca gdzie mógł być. Rodziny 
jego kolegów. Tłumaczyłam im, że 
też powinni się zainteresować swo­
imi dziećmi. Jeden z chłopców przy­
chodził do naszego domu nawet w 
nocy. Nie było to dla mnie normal­
ne. Jednak najczęściej słyszałam, że 
czepiam się niewinnych dzieci. Je­
den z ojców przyszedł do mojego 
domu i zrobił awanturę, że oskarżam 
jego syna. Dzwoniłam na telefon 
zaufania, ale zaproponowano mi 
umieszczenie syna w ośrodku za­
mkniętym. Wydawało mi się, że to 
żadne rozwiązanie. Zgłaszałam też 
problem na policji. Ale oni mówili 
tylko, że jeśli zauważę coś podejrza­
nego, to mam przyjść.

Któregoś dnia Emil został pobi­
ty. Jego matka poprosiła policjantów 
o pomoc. Przyjechali radiowozem, 
byli w mundurach. Emil ich nie w i­
dział. Ale koledzy donieśli mu, że 
była policja. Wieczorem wrócił do 
dom u bardziej zmieniony. Jakby 
ktoś mu coś silnego „dał” . Krzyczał, 
że nie chce żyć. Płakał. Co kilka 
minut zaglądaliśmy do jego pokoju. 
Ale wystarczyła chwila... Matka po­
dejrzewa, że ktoś zaczął go straszyć. 
Grozić, że jak  coś powie, to... Prze­
cież widzieli policjantów. Resztę so­
bie dopowiedzieli. Kobieta nie wie 
kogo winić najbardziej. Może to ja  
jestem  winna? Nie umiałam z nim 
postępować? Ale skąd to miałam 
wiedzieć? Głośno krzyczałam, wzy­
wałam pomocy. Nikt mnie nie sły­
szał... M atka Emila przyznaje, że 
wszyscy na Osiedlu W yzwolenia 
w iedzą o narkotykach. Ludzie znają 
nazwiska... W iedzą które dzieciaki 
handlują, ćpają... Ale co z tego? 
Tego nie wie policja. Czy potrzebna 
była śmierć mojego dziecka, żeby 
runął mur?

Jed en  to za mało
O zagrożeniu , ja k ie  dotknęło  

młodych mieszkańców Turku, bur­
mistrzowie wprawdzie słyszeli, jed­
nak jak wynikało z rozmowy nie zda­
wali sobie sprawy, że „aż na taką 
skalę” . Przyznają, że nie ma w mie­
ście specjalnej komisji, która by się 
zajmowała narkomanią. Problem ten 
leży poniekąd w kompetencji dzia­
łania Kom isji ds Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych i telefo­
nu zaufania mówią. W szkołach re­

alizowany jest też program profilak­
tyczny „II E lem entarz” . Zdaniem 
burmistrzów najw iększąz przyczyn 
rozszerzającej się plagi jest zlikwi­
dowanie Wydziałów ds Zwalczania 
Narkomanii w komendach policji. 
Pojedynczy policjanci, pasjonaci, 
nie są w stanie skutecznie przeciw­
działać problem owi twierdzi bur­
mistrz Marian Mirosław M arczew­
ski. Wiele osób o tym wie, ale uda­
je , że nie ma problemu.

W walce z narkotykami można 
być skutecznym tylko wtedy, gdy 
jest współdziałanie policji, prokura­
tury, pedagogów, rodziców przeko­
nuje Lechosław Pawlak. A również 
ci ostatni nie zawsze odpowiednio 
kontrolują swoje dzieci. Kiedy or­
ganizowane są pogadanki w szko­
łach, to rzadko na nie przychodzą.

Urząd Miasta w Turku kilka dni 
temu zakupił kilkanaście testerów 
do rozpoznawania objawów, jakie 
wywołuje określony narkotyk. Jak 
poinformował burmistrz Lechosław 
Pawlak testery zostaną przekazane... 
policji. W planach jest zakupienie 
kolejnych. Tym razem będą mogli z 
nich korzystać rodzice, którzy podej­
rzewają swe dzieci o zażywanie nar­
kotyków. Jak tak dalej będzie, to je ­
stem skłonny ściągnąć do Turku ko­
legów specjalistów, którzy zajmują 
się tym problem em obiecuje bur­
mistrz Marczewski. Jednak nie mo­
żemy wyręczać we wszystkim poli­
cji. To ona głównie powinna dzia­
łać skutecznie.
Z ła ustaw a i kiepskie możliwości

Turkowskich policjantów trudno 
nakłonić do rozmowy. Musi się zgo­
dzić komendant. To on wybiera oso­
bę, która „m oże” mówić. Taka też 
pojawia się w asyście swojej pra­
cownicy. Okazuje się jednak, że nie 
całkiem je st „w  tem acie” . Na po­
moc zostaje wezwany inny policjant, 
który przyznaje, że praca policji by­
łaby o wiele bardziej skuteczna, gdy­
by sprawą zajmowało się kilku prze­
szkolonych funkcjonariuszy. Od nie­
go dowiadujemy się też, że w Turku 
jest tylko... jedna taka osoba. Jed­
nak w jej obowiązkach leży wiele 
innych spraw kryminalnych. Narko­
tyki są  tylko dodatkowym  „zaję­
ciem ” . Policjanci kiytykują ustawę 
o zapobieganiu narkomanii. Ich zda­
niem jest ona źle sformułowana. Nie 
można bowiem ukarać człowieka za 
posiadanie narkotyku „w nieznacz­
nej ilości” . Co to oznacza, nie wia­
domo mówią. Przyznają, że brakuje 
także etatów (które ostatnio zostały 
obcięte) i specjalnego w ydziału. 
Skuteczność policjanta oceniana jest 
na podstawie spraw, jakie udało mu 
się rozwiązać. N ikt nie bierze pod 
uwagę tego, że aby rozpracować 
siatkę narkotykową potrzeba wielu 
miesięcy ciężkiej pracy, która nie za­
wsze szybko przynosi rezultaty. Tur­
kowscy policjanci tw ierdzą, że w 
każdym m ieście pow inien istnieć 
szczegółow y program  dotyczący 
przeciwdziałania narkomanii. Takie-

. go brakuje też w Turku. Zaprzecza­
ją  natomiast jakoby ostatnie aresz­
towania związane były z samobój­
stwem Emila. Zapewniają, że tych 
spraw nie można łączyć. Mimo to 
„na m ieście” panuje wyłącznie ta­
kie przekonanie.

P ro k u ra tu ra  spraw dza 
Sprawa sam obójczych śmierci 

zainteresow ała pracowników tur- 
kowskiej prokuratury. Dotarły do 
nas informacje, że problem narko­
manii zaczyna się rozwijać poinfor­
mował prokurator. Dlatego też pod­
jęliśm y pewne kroki zmierzające do 
ustalenia działań, jak ie w kwestii 
zwalczania narkomanii podejmują 
różnego rodzaju instytucje, m.in. 
Urząd Miasta, policja, szkoły. W tej 
chwili czekamy na odpowiedzi. Nie 
możemy sobie pozwolić na to by 
bezkarnie rozprow adzano środki 
odurzające. Wcześniej nie dociera­
ły do nas konkretne sygnały. Teraz

chcemy się bliżej przyjrzeć całemu 
problemowi.

„Spychologia”
Dramat osamotnionej matki i za­

gubionego chłopca porusza dziś 
wszystkich. Każdy zastanawia się 
czy musiało do tego dojść. Szuka 
winnych. Mimo to, ciągle nie wia­
domo kto tak naprawdę ponosi winę 
za śmierć chłopca. Diler, który wcią­
gnął dzieciaka w nałóg? Matka, któ­
ra nie znalazła pomocy? Rodzice ko­
legów Emila, których nachodziła? 
Dzieciaki, które wiedzą, a nie chcą 
mówić? Policjanci, którzy nie mają 
środków i możliwości? Urzędnicy, 
którzy narzekają na nieskuteczność 
policjantów? A może wszyscy po tro­
chu? Jedna tragedia ujawniła praw­
dę. Zdemaskowała tysiące mądrych 
programów, pomysłów i wszelkiego 
rodzaju inicjatyw, o których tak dużo 
i chętnie się mówi. Ale tylko mówi. 
Mieszkańcy Turku są przekonani, że 
ostatnie aresztowania wcale nie za­
łatwią sprawy. Wkrótce sprawa przy­
cichnie. Wszystko wróci do „nor­
m y” . Dzieciaki nadal będą „ćpać” . 
Aż pewnego dnia znów usłyszymy o 
kolejnej ofierze narkotyków z Wy­
zwolenia. A nna C hadaj
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Kawęczyn
Inwestycje

Wójt Jan Nowak poinformował 
ich o tegorocznych pianych inwesty­
cyjnych. Podkreślił, że pomimo pro­
blemów finansowych, wynikłych z 
niewystarczającej jego zdaniem sub­
wencji oświatowej, bardzo zależy mu 
na dokończeniu hali sportowej przy 
Szkole Podstawowej w Kawęczynie. 
Brakuje na to jeszcze 550 tys. zł. Wójt 
zrobi wszystko, by je  zdobyć i zakoń­
czyć budowę jeszcze jesienią tego 
roku. Układanie 6,5 km kolektora w 
K aw ęczynie m a się skończyć w 
czerwcu i kosztowało będzie 770 tys. 
zł. Nastąpiłoby to wcześniej, ale jesz­
cze nie wszyscy właściciele podłącza­
nych do niego posesji uiścili wyno­
szące 792 zł wpłaty na ten cel. Jedy­
nie 52% wpłaciło całą sumę, 30% po 
około 3/4, a pozostali niewiele bądź 
wcale. Najdalej w maju, dokończo­
ne zostanie w odociągow anie wsi 
Młodzianów i Leśnictwa. Ułożona 
zostanie tam sieć długości 4,5 km z 
26 przyłączami. Odcinek wodociągu 
długości 4,3 km zaopatrzy w wodę 
osiemnaście gospodarstw we wsiach 
Nowy Świat i Marcjanów. W drogo­
wnictwie, pewne jest ułożenie asfal­
tu na 700 metrowym odcinku drogi 
w Marcjanowie. Na 50% szans oce­
nił wójt budowę kolejnego 400 me­
trowego odcinka drogi w Głuchowie. 
Pod dużym znakiem zapytania stoi 
położenie masy bitumicznej na po­
dobnej długości drodze w Dzierżbot- 
kach.

Stowarzyszenie
Ryszard Papierkowski - prezes Sto­

warzyszenia Społecznego-Kulturalne- 
go Sołtysów, poinformował o jego 
działaności w minionym roku. Naj­
więcej czasu poświęcił listopadowej 
Krajowej Konferencji Sołtysów i Śro­

Po raz pierwszy w tym roku odbyło się w Kawęczynie zebranie sołtysów z tej 
gminy. W czasie dwugodzinnych obrad, wysłuchali informacji o tegorocznych za­
mierzeniach inwestycyjnych samorządu gminy oraz wybrali swoich delegatów na 
Walne Zgromadzenie Stowarzyszenia Społeczno-Kulturalnego Sołtysów. W zebra­
niu wzięło udział osiemnastu, spośród dwudziestu trzech sołtysów.

li-

„upłynnić” . Z dużym zaciekawi’ 
niem wysłuchano informacji woja 
który powiedział, że od pierwsze?1' 
marca, spodziewany jest nowy 
karz w Kowalach Pańskich, kpi 
zastąpi doktora Skrzywanka.

Wnioski
Sołtysi zgłosili szereg wniosko" 

dotyczących głównie naprawy d™ 
żw irow ych. W ójt powiedział,* 
zwiększono ilość środków na i®1* 
kultywację. Wraz z tym, podni®* 
no wymogi techniczne realizacji t),; 
inwestycji. Jakie będą tegoroc#' 
możliwości gminy w tym zakręt 
będzie można powiedzieć d o p ic i 
zapoznaniu się z nimi. U znałje^  
cześnie, że obecnie jakakolwiek^ 
prawa dróg żwirowych jest niei110, 
liwa. Po ostatnich obfitych opad* 
są  miejscami grząskie i rozjez^ 
ne. Należy teraz poczekać, ażp1* 
schną.

(ad

<ł|
dowisk Wiejskich, podczas którego 
dyskutowano nad szansami realizacji 
„Paktu dla wsi i obszarów wiejskich” . 
Prezes Papierkowski wyraził przeko­
nanie, że strona rządowa dotrzyma 
zawartych w nim obietnic.

Sołtysi wybrali dziesięcioosobo­
w ą grupę delegatów, która będzie ich 
reprezentowała na kwietniowym IV 
Walnym Zgromadzeniu Stowarzysze­
nia. W jej składzie znaleźli się: Kon­
rad Ambroziak - Tokary, Ryszard 
Bartosik - Kowale Pańskie, Jacek 
Pawlak - Marianów, Kazimierz Min- 
tus - Marianów Kolonia, Jan Rogal­
ski - Ciemień, Sławomir Walczak - 
Milejów, Henryk Pietrzak - Dziewiąt­
ka, Zbigniew Gidelski - Głuchów, 
Tomasz Duszyński - Marcjanów oraz 
Maria Jarachowska - przewodniczą­
ca gminnego koła Stowarzyszenia 
Sołtysów.

K om unikaty
W kolejnym punkcie obrad wójt 

Nowak poinformował sołtysów, że 
wszelkie awarie oświetlenia ulicz­
nego powinni zgłaszać (najlepiej te­
lefonicznie) do Pogotowia Energe­
tycznego w Dobrej. Jego kierownik 
S tanisław  Z asiadczyk w ie ju ż  o 
wszystkim, a nawet posiada imien­
ną listę sołtysów z gminy Kawęczyn. 
Ryszard Papierkowski zaprosił soł­
tysów na Powiatową Konferencję do W  zebran iu  wzięło udział osiem nastu sołtysów

Smulska. Od razu ustalono, że po­
jad ą  trzema Żukami z OSP: Żdżary, 
Milejów i Marianów. Wójt prosił, 
żeby tegoroczne zebrania sołeckie 
przeprowadzono na przełomie listo­
pada i grudnia. Zobowiązał się w 
miarę m ożliwości uczestniczyć w 
większości z nich. Inspektor Anna 
Grabarczyk powiedziała, że bieżąca 
ściągalność podatku rolnego wyno­
si 97%. Najbardziej terminowo pła­
cą ro ln ic y  z K ow ali P ańsk ich ,

Dzierżbotek, Leśnictwa i M ariano­
wa Kolonii. Największe zaległości 
podatkowe m ają mieszkańcy Kawę­
czyna, Chocimia, Tokar, Głuchowa 
i Marianowa. Ubiegłoroczne zale­
głości podatkowe zostały ju ż  ścią­
gnięte w 60%. Jest jednak około 10 
rolników winnych gminie 16 tys. zł. 
Zdaniem pani insektor, są  to wyjąt­
kowo ubogie osoby, u których na­
wet najbardziej dociekliwy komor­
nik nie znajdzie nic co udałoby sie

Sołtysi radzili i
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skich sług Eskulapa dowodów bez 
liku. Najpierw nie potrafią prosto w 
oczy wygarnąć Bednarkowi zarzutów 
i po prostu go na wspomniane zebra­
nie nie zapraszają. A już szczytem 
chowania głowy w piasek okazało się 
domaganie od lokalnej prasy nie po­
dawania nazwisk, ot taka ucieczka w

ścią. Pam iętam , że rów nież i M. 
Mękarski nie naraziłby się miejsco­
wym politycznym łobuziakom, gdy­
by tylko pozostał polonistą szacun­
kiem darzonym, a nie rozsmakowy- 
wał się w polityce. Bo od rządzenia 
to już są inni. A któż to? Idąc za to­
kiem rozumowania T.Cz., należało-

Bednarek przeciw 
politycznemu chuligaństwu

Po rocznych korowodach ze szpi­
talnym długiem można powiedzieć, 
że oto turkowska lecznica stała się 
swoistą areną ostrego starcia o cha­
rak terze spo łeczno-politycznym . 
Przypomnijmy, że w ostatni czwar­
tek stycznia tuzin lekarzy z miejsco­
wego szpitala zaimprowizował spo­
tkanie z przedstawicielami lokalnej 
prasy, na którym obowiązywało jed ­
no hasło: „dokopać Bednarkowi”. A 
wszystko po to, aby „przekonać” ak­
tualnego dyrektora szpitala, żeby po­
szedł sobie w cholerę. W całej zaba­
wie brakło mi jedynie nazwiska oso­
by, która zastąpiłaby ew entualnie 
dyrektora Bednarka. No, ale jak wia­
domo rzeczone środowisko lekarskie, 
to na co jak  na co, ale na nadmiar 
odwagi cywilnej z pew nością nie 
narzeka. Mówiąc zaś bardziej bezpo­
średnio, sieje cykorię często i gęsto. 
Na brak cywilnej odwagi turkow-

anonimowość. Szanowni Państwo! 
Tak nie można. Chyba, że chodziło 
tylko o zrobienie wokół Bednarka złej 
atmosfery, „klimaciku” upadku, nie­
udolności i (jak to ujęto) samode- 
strukcji szpitala. Czyli, mówiąc po 
prostu, celem imprezy było „sfleko- 
wanie” faceta w oczach opinii pu­
blicznej. Lokalnej prasie pozostało 
rzecz jedynie nagłośnić. A już feno­
menalne wprost, było użalanie się 
nad planow aną ofiarą lekarskiego 
sabatu, co miało miejsce na łamach 
miejscowego organu politycznej chu­
liganerii. Dowiadujemy się tam, że 
ten Bednarek, patrzcie ludzie, osoba 
znana, niezależna materialnie, czło­
wiek darzony powszechnym szacun­
kiem  (cytuję za T. Czerwińskim), 
wziął się za karkołomną sprawę szpi­
tala. I po co mu to było? Mógłby so­
bie przecież dalej być pediatrą. Ta 
poetyka nie jest zresztą żadną nowo-

by domniemywać, że będą to zapew­
ne osoby -  niezbyt znane, pewnie 
mniej godne szacunku i...zależne 
materialnie. Jednak okazało się, że 
spolegliwy dotychczas Bednarek z 
taką sugestią nie chce się zgodzić. I 
na polityczne chuligaństwo zdecydo­
wał sie odpowiedzieć. Zwołuje w 
tym celu konferencje prasową, na 
którą i owszem, swoich adwersarzy 
zaprasza, po czym kierowane przeciw 
sobie zarzuty roznosi w biblijny 
proch i pył. (Czytaj w relacji z kon­
ferencji). Nawiasem mówiąc, osobi­
ście przyznaję, że pediatry Bednarka 
nie poznawałem. W sposób spójny i 
kom petentny, punkt po punkcie, 
sprowadził argumenty swoich prze­
ciwników do poziomu dętej demago­
gii. Z przebiegu spotkania można 
sądzić, że do swoich racji przekonał 
również szpitalne organizacje związ­
kow e (poza oczyw iście lideram i

ZZL). Szczególnie zaimponowały 
panie ze Związku Pielęgniarek i Po­
łożnych, które nazbyt ochoczo bawią­
cym się w obrońców ludu lekarzom 
przypomniały, że one o to nie prosi­
ły. A zaznaczyć należy, że mówiły to 
przedstawicielki właśnie tej grupy 
zawodowej, która w sposób najbar­
dziej bolesny zapłaciła za odziedzi­
czony rok temu przez szpital dług. 
Przekonał również i mnie, a pozwolę 
sobie przypomnieć, że nieraz wybrzy­
dzałem na „klamkowanie” powiato­
wych VIP-ów u drzwi decydentów, 
czego celem było rozwiązanie proble­
mu szpilalnego długu. Muszę powie­
dzieć, że swoim ostatnim wystąpie­
niem Bednarek natchnął mnie iskier­
ką nadziei na pozytywne rozwiązanie 
problemu. A w tym kontekście argu­
menty jego przeciwników prezentu­
ją  się nader ubożuchno i są  na dzisiaj 
absolutnie nieprzekonywujące. Chy­
ba, że tu nie chodzi o argumenty, a 
tylko o kasę. Bo aż wzdragam się 
przed przyjęciem do wiadomości tre­

ści oświadczenia Jerzego Żura'vJ j 
kiego, który publicznie stwierdzaj 
to właśnie Pana Bednarkowe S'Aj 
sy w oddłużaniu szpitala wy'v ^
„wściekłość i wrzask” osób,1
liczyły na upadłość turkowskieJ I?'

nicy. Aż w taki cynizm trudu® ,! 
prawdy uwierzyć. Chociaż z j  
z treści zapisów redaktora 
Maciejewskiego (hmm, moje 
ne inicjały, „M .M ”?) pozosta

u # ’
m

popiół i (bez)wstyd, każe i !•
• • • ' scenariuszem się zastanowić.1 J

nieć zaś wszystkim zwolennik0"’ .
kowania Bednarka polecam ' f
wiedź przewodniczącego R3^ ,  
wialu, Ryszarda Storożyńskieg0’̂ , 
ry publicznie na początku teg° j 
stwierdził, że od nowego 20™ J

ZOZ może rozpocząć w n t i ^  ,!
malnefunkcjonowanie („M ?  J  
2000). Myślę, że po części j est^ J  
jakaś zasługa dyrektora Bed" J  
choć nie wymieni! w szpitala 0 ,

Andrzej ^
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PODEJMĘ się szycia sukien ślub­
nych i kolorowych, spódnic, bluzek 
% ,tel. 289 10 59. bz
P|ELĘGNIARKA zaopiekuje się 
chorą osobą lub dzieckiem, tel. 278 
52 50. bz

Mł o d y , po wojsku, prawo jazdy 
jjal- A, B, C, E, świadectwo kwalifi- 
ę Cyjne poszukuje pracy, tel. 278 03 
«  'ub 0606 575 518. bz
^TR U D N IĘ  dziewczynę na sta­
nowisko handlowe z samochodem, 
tel- 278 36 65. 795dk
MŁODA, dyspozycyjna technik eko- 
n°mista, obsługa komputera, podej- 
m,c każdą pracę, tel. 279 21 25. bz 
^OSZ,UKOJĘ jakiejkolwiek pracy,
tel-0604 120 7 68. bz
^°DEJMĘ pracę palacz c.o. wyso- 
^ciśnieniowe 16 M pa, operator, 
lerowca w ózków  w id ło w y ch .
m'em montować anteny satelitar­ne anr'

jodzaj

;>VSJC*
Ht’1"

4

a
* 0

analogowe -  cyfrowe, każdego
‘Ju> tel. 214 14 68 0603 529 

bz

L llk

z a t r u d n im y  
Na j l e p s z y c h  

s p r z e d a w c ó w  
f u n d u s z y  

Em e r y t a l n y c h  
z Ró ż n y c h  f i r m

Pensja: 5.500 z ł 
te l. 249 15 15

afp^EDAM garaż murowany na 
Sp °lnej,te l . 278 12 73. 699dk
Ô j .^EDAM dom  p ię tro w y  w 

łowię, id . 0601 7648 60. 724jg
ty^iz E°A M  działkę w Turku, ak- 
V * i a  gospodarcza lha. Możli- 
l3» -,Poc>ziału na mniejsze, tel. 0603 

839dk
SW . EG0VV1EC 215 mkw., stan

°wy Zamknięty, ul. Kruszyńskie-
0601 7l" 72 22. dr21436

nieruchomość skła- 
dotfup s,ę z działki o pow. 10 arów, 
jżai)U? :Arowego o pow. 180 mkw. 
^Cyc. ° 'vań gospodarskich znajdu- 
*el. 2-7nS'? w Dobrej. Wiadomość: 
Spjw932 36- 814dk
O r^P ftA M  zabudowania z cegły 
\  J la,kę ] ,24 ha, Kaczki Plastro- 
^ P ^ 7 8  63 33. ________842dk

Pok^r2e^ aży: 1. M ieszkanie 2- 
Wy J°We (49 m 2), now e, Os. 
M i e l e n i a  -  7 0 .0 0 0  z ł, 2. 

7̂ nnanie ^5 m2 w Smaszewie 
, b zł, 3. Dom przy ul Chpi- 

gtą ‘>0.000 zł, 4. Dom 100 n r  
O ^ tt l is z k

■ie$k
*«■

2

ców -  45 .000  zł, 5. 
m 2 koło M alanow a -  

UdJ 6. działka z rozpoczętą 
*1, ~i Vyih Zdrojki Lewe -  36.000 
^ .P z m łk a  przy ul. Kączkow-
%

cu 'owia
38.000 zł. 8. Działka

ana (28 arów) w Grabień- 
Ar, . ‘2-000 zł. 9. Dom przy ul. 

Krajówek B iuro O brotu, 'erUcKViaj0WCJ-l'0rn°ściam i „S igno”, Bro-
lSą 9 2> tel. 289 11 00 ,0604  978

la
408/DK

>Uty2 0 0 0

| DRZWI WEWNĘTRZNE Turek, ul. Milewskiego 8 g g E Z g
POL-SKONE* (obok Tary), tel. 278 48 07 w. 283 IS FJ iH zlW Y N A JM Ę  lub tanio sprzedam  

mieszkanie M-5 w Smaszewie oraz 
garaż, tel. 062 767 01 94. 732dar 
W Y D ZIER ŻA W IĘ powierzchnię 
produkcyjną, magazynową, biurową 
520 mkw. lub 200 mkw., tel. 0603 
138 265 Turek. 839dk
W Y N A JM Ę mieszkanie 37mkw., 
dwupokojowe, kuchnia, łazienka, 
tel. 0603 755 505. 834/JG
DO W Y N A JĘCIA  mieszkanie M- 
4 przy ul. Piłsudskiego, tel. 21 41 
265 po godz. 18.00. 829/JG
DO W Y N A JĘC IA  mieszkanie 2- 
pokojowe, tel. 289 47 16. 841 dk
Z A M IE N IĘ  m ieszkanie w łasno­
ściowe z telefonem przy ul. Piłsud­
skiego na dom lub wynajmę (możli­
wość dopłaty), tel. 278 41 59. 666dk

O RY G IN A LNE projekty wnętrz 
i wykonawstwo, nietypowe meble 
z metalu, tel. 278 54 02, 278 42
36 . 27/DK

RTV SERW IS telewizory, magne­
towidy, tunery SAT, odtwarzacze 
CD, piloty. Usługi również u klien­
ta w domu. Niskie ceny. Transport 
gratis. Szulc Krzysztof, ul. Starzyń­
skiego 27, os. Zapałczane, tel. 278 
02 86. dk586

K O M P L E K S O W E  usługi bu ­
dowlane, budowa domów, wykoń­
czenia wnętrz, docieplanie budyn­
ków, terakota, glazura, Turek, ul. 
Zapałczana 4, tel. 0602 809 378.

822dk

V ID EO  Studio discovery oferuje: 
realizację filmów reklamowych, 
ośw iatow ych, dokum entalnych 
itp.. Zapis video imprez okoliczno­
ściowych. Filmową obsługę festi­
wali, koncertów, zjazdów, posie­
dzeń. Wykonujemy kopie w dwóch 
światowych standardach VHS/S- 
VHS. Oryginalny materiał w for­
macie cyfrowym DV. Tel. 242 06 
16,0601 890 388. 6/tui

Z A K Ł A D  U SŁU G  R A D IO W O  
TELEWIZYJNYCH telewizory, ma­
gnetowidy, tunery SAT, odtwarzacze 
CD, piloty. Usługi również u klien­
ta w domu. Niskie ceny. Transport 
gratis. Wiesław Krzesiński, ul. Ko­
ściuszki 21, tel. 289 46 92. 767dar

K O M IN K I - projekt, budowa, mon­
taż. Wkłady już od 14 00 zł. Kalisz, 
ul. Młynarska 73, tel. (062) 753 63 
39,502 10 91,0601 33 04 04. 35/JG

ŚCIANY działowe, sufity podwie­
szane, zabudowa rur, instalacje elek­
tryczne i hydrauliczne, malowanie, 
tapetowanie, gemalit, płytki, roboty 
murarskie itp., tel. 279 35 74 w ie­
czorem. 210/JG

M O NTAŻ paneli, sufitów podwie­
szanych oraz płyt gipsowo-kartono- 
wych, tel. 279 52 60. 791dk

SERW IS RTV- telewizory, magne­
towidy, tunery SAT, odtwarzacze 
CD, piloty. Usługi również u klien­
ta w domu. Niskie ceny. Transport 
gratis. K rzysztof Janowski, ul. 650- 
lecia 12, tel. 278 58 06. 767dar

ZAKŁAD tapicerski poleca napra­
wę i remonty mebli tapicerowanych. 
Os. Zapałczane, ul. Wołodyjowskie­
go 8, tel. 278 56 51 lub 0 601 073 
486. 777dar

A D A PT A C JA  poddaszy na cele 
mieszkalne, płyty karton-gips, pane­
le, zabudowy wnęk, tel. 279 23 08.

804jg

P O D E JM Ę  się wykonania prac re­
montowo-budowlanych: gipsowa­
nie, płyty kartonowo-gipsowe, ma­
lowanie, płytki, panele, Brudzew, tel. 
279 75 79. 788dk

O CH R O N A  środowiska w Twojej 
Firmie. Specjalista ochrony środowi­
ska prowadzi kompleksową obsłu­
gę w zakresie: prac pomocniczych 
(pomiary emisji i imisji zanieczysz­
czeń pyłowych i gazowych), projek­
towania: operaty ochrony powietrza 
atmosferycznego, oceny oddziaływa­
nia na środowisko, programy gospo­
darki odpadami, tel. 278-22 53,0603 
259 284. 821/JG

M U RO W A N IE, tynkowanie, do­
cieplanie, zakładanie płyt kartono- 
w o -g ip so w y ch , p ły tk i, te ra k o ­
ta,więżby dachowe, tel. 279 39 29, 
0606 28.20 81. 5/tul

SPRZED A M  podnośnik samocho­
dowy czterosłupowy 3,5 tony, wy- 
ssarkę oleju, najazd (kanał najazdo­
wy), tel. 278 18 78. 793jg
SPRZED A M  szczeniaka pinczera, 
tel. 278 32 38. 817/JG
SPRZEDAM : przyczepy (wywrot­
kę i sztywną), wóz konny, pług, bro­
ny, rozdrabniacz „Bąk” z silnikiem, 
wózek do pasz, rozsiewacz nawozu, 
zamrażarkę, sadzarka, ferguson, tap­
czan dziecięcy, tel. 279 50 82 wie­
czorem. 826/JG
S PR Z E D A M  row er górski typu 
„damka”, tel. 0604 06 08 10. bz

SPR ZED A M  ciągnik C-330 stan 
idealny. Cena do uzgodnienia. Głod­
ny Roman, Cisew k/  Turku, tel. 289
42 26. 833/JG
SPRZED A M  słomę żytnią prostą, 
tel. 21 41 218. 820/JG
SPR ZED A M  słomę żytnią, praso­
wana oraz seraderę na paszę, tel. 278
43 08. 840dk

GSM  — Akcesoria do telefonów ko­
mórkowych, futerały 25 zł, ładowar­
ki sam. 30 zł, anteny, uchwyty. Tu­
rek, ul. Mickiewicza 6, tel. 0601 381 
001. bar
T E L EFO N Y  komórkowe -  skup, 
sprzedaż, wymiana, komis. Akceso­
ria, serwis. Turek, ul. Mickiewicza 6, 
tel. 0601 381 001. bar
TELEFO N Y  komórkowe bez abo­
namentu i rachunków Simplus, te- 
lekarty 50 zł i 100 zł. Turek, ul. M ic­
kiewicza 6, tel. 0601 381 001. bar 
ŻA LU ZJE  poziome, pionowe, ro­
lety antywłamaniowe wewnętrzne, 
tapicerki drzwiowe, przeróbki okien, 
drzwi i zam ki Gerda, w izytówki 
drzwiowe, moskitiery (siatki przeciw 
insektom), tel. 278 58 51,0603 222 
195. 981/DK
K R ED Y TY  gotówkowe „Chro­
bry”, Turek, ul. Kaliska 2 . 636/d k

AUTA powypadkowe, skorodowa­
ne, zniszczone, osobowe, dostawcze, 
terenowe, ciężarowe. Zdecydowanie 
kupię. Przyjazd i odbiór natychmia­
stowy (gotówka, transport gratis), 
tel. 0604 228 214. 1639/syl
K U PIM Y  samochody powypadko­
we, zużyte, spalone, każdej marki za­
rejestrowane w Polsce (płacimy go­
tówką). Turek i okolice, tel. (0 90) 
35 40 03. 1660/syl
S K U P  sam ochodów  ro zb ity ch , 
zniszczonych, do remontu, osobo­
wych, dostawczych, ciężarowych, te­
renowych, zarejestrowanych w Pol­
sce. Natychmiastowy przyjazd, pła­
cimy gotówką, transport gratis, tel.
0 601 646 274. 1661/syl 
ZDECYDOW ANIE kupię auta po­
wypadkowe, zniszczone, osobowe, 
dostawcze, zarejestrowane w Polsce 
(gotówka, transport gratis), tel. (0 
90) 61 51 63, 0 604 846 202, Turek
1 okolice. 1662/syl 
P O L O N E Z  Atu 1.6 GIL, 1996, 
alarm, centralny zamek, hamulec lu- 
cas, garażowany, 50 tys. km. Cena 
do uzgodnienia, tel. 278 56 6 9 .835jg

SPRZED A M  fiat croma 2.0, kata­
lizator, rok prod. 1988, kolor niebie­
ski met., tel. 279 02 24. 837dk
SPRZEDAM  polonez caro 1,6 GLI, 
rok prod. 1996, przebieg 48 tys. Km, 
kolor platynowy, pierwszy właści­
ciel, tel. 278 83 72. 844dk
A U TO -C ZĘŚC I do samochodów 
francuskich: PEUGOT, RENAULT, 
CITROEN; włoskich: FIAT, LAN­
CIA, ALFA ROMEO, specjalność 
półosie, K onin, ul. Przem ysłowa 
106, tel. 243 74 99, Turek, ul. Łąko­
wa 9, tel. 278 82 19. 89syl

G A BIN ETY  LEK A R SK IE
SPECJALISTA GINEKOLOG-POtOŻNIK

D orota W iesiołek
- badania USG
- sonda dopochwowa
- krioterapia nadżerek 
internista K rzysztof W iesiołek

- także badańia USG 
przyjmują w czwartki od 15.30, w 
inne dni po uzgodnieniu na tel. 278 
15 08, 278 47 83 lub 0603 69 32 37, 

T urek, Osiedle M iranda 13

M IG R EN Y , szumy w uszach, nie- 
dosłuch, oczyszczanie kanałów słu­
chowych, katary, anginy, zawroty 
głowy, klimakterium, usuwamy me­
todą świecowania Indian Hopii. Cen­
trum Medycyny Naturalnej, ul. Ka­
liska 35, tel. 0606 339 303 lub (062) 
764 92 80 po 20.00. 39/JG
HIPNOZA- wybitny hipnolog (wło­
ski Instytut H ipnologii) usuwa w 
hipnozie: nałóg tytoniowy, alkoho­
lizm, narkomanię, otyłość, depresje, 
stresy, fobie, jąkanie, epilepsje, trud­
ności w nauce, moczenie nocne, nad­
pobudliwość, kłopoty z pamięcią. 
Odnowa psychiczna i inne problemy. 
Rejestracja: 0606 339 303 lub (062) 
764 92 80 po 20.00. 39/JG
ZNANY K R Ę G A R Z - m istrz Ja­
nusz Lewandowski pomoże w scho­
rzeniach kręgosłupa i pochodnych. 
Centrum Medycyny Naturalnej, ul. 
Kaliska 35, tel. 0606 339 303 lub 
(062) 764 92 80 po 20.00. 39/JG
B IO E N E R G O T E R A P E U T A -  
mistrz mgr Józef Jankowski pomo­
że w schorzeniach kobiecych, prosta­
cie, hemoroidach, chorobach jelit, 
nerek, żołądka, wątroby, płuc, aler­
giach. Centrum Medycyny Natural­
nej, ul. Kaliska 35, tel. 0606 339 303 
lub (062) 764 92 80 po 20.00.39/JG

Lek. Andrzej Chmielewski
specjalista ginekolog-polożnik

“PU LSM E D "
T u rek  u l. K a lisk a  35 , tel. 0601 75 70 50

5 . 3 0  - 1 8 . 0 0

□
□ X

□

T u re k , u l. K o ls k a  3 0  
tel. 0603 780 88 t

~i r
K o lska

ZAPEWNIAMY:
• PROJEKT GRATIS

SZAFY Z DRZWIAMI SUWANYMI
Z A B U D O W Y  W N Ę K .  
G A F t D E F t O B Y
I N N E  M E B L E  N A  Z M Ó W I E N I E  
M E B L E  K L I C F I E N N E

• SOLIDNE WYKONANIE * FACHOWĄ I MIŁĄ OBSŁUGĘ ♦ NISKIE CENY 
> S LAT GWARANCJI NA SYSTEM DRZWI SUWANYCH 'BOGATĄ OFERTĘ

K L r io te ra p ia  n a d ż e r e k  
P e ł n y  z a k r e s  u s łu g  

M o ż liw o ść  zn ieczu len ia ogó lnego

BIOTERAPEUTA - HIPNOLOG
mgr Józef Jankowski

Znany ze skutecznej pomocy w kraju i za granicą^  
Przyjmuje w poniedziałki w Centrum Medycyny Naturalnej 
T^rek, ul. Kaliska 35
Rejestracja telefoniczna 0606 339 303 lub 062 764-92-80 po 20M

J a n  W i e s i o ł e k
specjalista ginekolog-polożnik

udziela bezpłatnych porad (bez skierowań i bez zapisów] 
w  ramach umowy z

W IE L K O P O L S K Ą  K A S Ą  C H O R Y C H
wtorek 15.00 - 18.00, froda 9 .00  - 12.00, piątek 9 .00  - 12.00 
w innychidniach i godzinach przyjęcia w gabinecie prywatnym 
Turek, Osiedle Miranda 13 (obok dworca pks> tel. 2 7 8  4 7  8 3
KRIOTERAPIA NADŻEREK oraz USG
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ciąg dalszy ze str.
W  tydzień po pamiętnej konfe- 

rencji prasowej w Klubie 
„Zozik”, na której lekarze z turkow- 
skiego szpitala jasno powiedzieli, że 
nie chcą dalej pracować z obecnym dy­
rektorem Wacławem Bednarkiem, w 
klubte odbyła się następna konferen­
cja. Tym razem zwołana przez dyrek­
tora Bednarka, który skrupulatnie od­
powiadał na wszystkie zarzuty posta­
wione przez lekarzy. I choć, jak sam 
na początku zaznaczył, że: -żadenptak 
nie kala własnego gniazda, to tym ra­
zem bez oporów pociągnął sprawę do 
końca. Jak się okazało, spotkanie już 
nie dotyczyło tylko szpitala i jego dy­
rekcji, ale w głębszych refleksjach do­
tknęło również problem nielojalności, 
braku porozumienia, a wreszcie nawet 
zachwianego lokalnego patriotyzmu.

W przeciw ieństw ie do lekarzy, 
którzy na swoją konferencję nie za­
prosili dyrektora, Wacław Bednarek 
dał możliwość wypowiedzenia się 
wszystkim związkom zawodowym, 
działającym w Samodzielnym Pu­
blicznym Zespole Opieki Zdrowotnej 
w Turku. W piątek, W piątek, 4 lute­
go w Klubie „Zozik” obecni byli 
przedstawiciele Związku Zawodowe­
go Lekarzy, Związku Zawodowego 
Pielęgniarek i Położnych, NSZZ „So­
lidarność” i NSZZ Pracow ników  
Służby Zdrowia.

Na poprzednim spotkaniu w „Zo- 
ziku” obecnych było 11 lub 12 człon­
ków Związku Zawodowego Lekarzy, 
przy czym w szpitalu pracuje 43 leka­
rzy, a jak mówi dyrektor Bednarek, z 
ilości opłaconych składek wynika, że 
do Związek należy 27 lekarzy.

NIEGOSPODARNY ?
-  Zacznę od  stwierdzenia, żaden 

ptak nie kala własnego gniazda. Sko­
ro jednak tak się stało, to wypada cią­
gnąć temat. O dniosę się  więc do 
wszystkich zarzutów przedstawionych 
przez lekarzy -  rozpoczął dyrektor 
Bednarek. -Zarzuca mi się tra k  go­
spodarności i przedsiębiorczości. 
Osobiście jestem  wstanie udowodnić, 
że zarob iłem  d la  tego  szp ita la
1.615.000 złotych. Oczywiście nie 
sam, ale z zespołem ludzi.

Dyrektor ujawnił, że w materiałach 
dla Kasy Chorych, które przygotowy­
wała ekipa pod kierownictwem po­
przedniej dyrektorki, Marii Tyraw- 
skiej, zaniżono kontrakt o kwotę
2.300.000 zł.

-  Zarzuca mi się, że z  przyczyn po­
litycznych zwolniłem księgową. Któ­
ry dyrektor będzie trzyma! księgową, 
która mu niedoszacuje kontrakt o 
2.300.000zł? Kiedy tu przyszedłem po 
wygranym konkursie, byłem przerażo­
ny tym, co zastałem. Musiałem prze­
konać Kasę Chorych, że cyfry są za­
niżone. W końcu w wyniku renegocja­
cji kwotę kontraktu podwyższono o
1.500.000 zł. W listopadzie wychwy­
ciliśmy z kontraktu kolejne pieniądze,
115.000 zł. Czy niegospodarność i 
brak przedsiębiorczości to także nowe, 
wyremontowane skrzydło w którym 
obecnie znajduje się administracja? -  
dawał do zastanowienia Wacław Bed­
narek.

Lekarze zarzucali, że apteka przy 
szpitalu płaci symboliczny czynsz. 
Umowa najmu lokalu podpisana zo­
stała w listopadzie 1993 roku i wyso­
kość czynszu rewaloryzowana jest każ­
dego roku. —Czy budynek ma stać pu ­
sty -  głośno zastanawiał się dyrektor.

Lekarze nagłośnili, że oddział za­
kaźny w 1999 roku przyniósł 170.000 
zł strat. Na ten zarzut dyrektor Bedna­

1

rek odpowiadał, jednocześnie pytając 
KrzysztofŁojewskiego, lekarza który 
był organizatorem poprzedniej konfe­
rencji:

-  Budynek oddziału jest własnością 
starostwa, a nie szpitala. Czy pan wie 
o tym, że są plany utworzenia zakładu 
opiekuńczo-pielęgnacyjnego na tym 
oddziale? Nie muszę udowadniać, ile 
ludzi przewlekle chorych potrzebuje 
tych miejsc. Oddział pracował dla ca­
łego województwa konińskiego. Prze­
stał pełnić tę rolę w styczniu 1999 
roku. Kiedy przyszedłem, koszty jego  
funkcjonowania wyliczano na piecho­
tę, z  ołówkiem i kalkulatorem w ręku. 
Komputery i sieć nie były w ogóle uży­
wane. Dopiero po  trzech miesiącach 
wyszły prawdziwe koszty i wtedy oka­
zało się, że oddział zakaźny przynosi 
straty. Z  16 osób załogę trzeba było 
zredukować do ośmiu, z  40 łóżek po­
zostało 15. Od stycznia do maja 1999 
roku oddział przyniósł stratę 137.000 
złotych. Po restrukturyzacji, od  maja 
do listopada koszty utrzymania od­
działu wyniosły 36.221 zł. Gdyby za­
mknąć oddział, ja k  sugeruje Związek 
Zawodowy Lekarzy, 289 pacjentów  
m usiałoby je źd z i gdzieś indziej, a 
osiem osób poszłoby do Urzędu Pra­
cy. W efekcie koszty zamknięcia od­
działu wyniosłyby 46.300 złotych, a 
więc o 10.000zł więcej niż koszty funk­
cjonowania. Czy pan Łojewski zna 
plan zabezpieczeniaprzeciwepidemio- 
logicznego województwa? [odpowiedź: 
Nie -  przyp. Red.] Muszą być w goto­
wości łóżka. Czy w takim razie może 
zamknąć oddziały, które przynoszą  
deficyt? Oddział zakaźny nie je s t naj­
bardziej deficytowym w szpitalu.

DEFICYT, TRZYNASTKI 
I USG

Związek Zawodowy Lekarzy twier­
dził, że Kasa Chorych w szpitalu funk­
cjonuje za darmo. Tymczasem co mie­
siąc opłaca koszty mediów (tj. woda, 
ogrzewanie itp.) w wysokości około 
3.600 zł. Związek proponował, aby 
wydzielić z ZOZ-u pogotowie ratun­
kowe. Dyrektor odpowiedział:

-  Po co tworzyć nową administra­
cję i nowe koszty?

Sprawę rzekomego deficytu szpita­
la za ubiegły rok Wacław Bednarek 
wyjaśniał:

-  Za 1999 roku dochód szpitala 
w yn ió sł p o n a d  1 .200 .000  zł. Te
474.000 z ł to nie deficyt. Kwotę tę 
mogliśmy zarobić dodatkowo, gdy­
byśmy przyjęli tyłu pacjentów, iłu 
było zakontraktow anych w Kasie  
Chorych.

Inaczej niż przedstawiali lekarze 
wygląda również sprawa „trzynastek”. 
Co prawda Kasa Chorych przysłała pi­
smo z nakazem zwrotu „trzynastek”, ale 
pismo to nie zostało podpisane przez 
dyrektora. Zresztą Kasa Chorych pie­
niądze te w różnych wysokościach sama 
potrącała szpitalowi z kontraktu. Jeśli 
chodzi o zaskarżenie takiej sytuacji, to 
wniosek sądowy powinien skierowany 
być przeciwko wojewodzie, który nie 
zabezpieczył pieniędzy na „trzynastki”

za rok 1998. W takim przypadku kosz­
ty sądowe wyniosą około 110.000 zł, a 
chodzi o kwotę 1.430.000 zł.

-  Pani dyrektor Ty rawska rzeczy­
wiście zrobiła dużo. I  choc z  jednej 
strony szp ita l był zadłużony, to z 
drugiej otrzymywał ogromne pienią­
dze z Unii Wielkopolan i z  Banku 
Światowego, około 12 miliardów sta­
rych złotych. Pieniądze te były ce­

lowe, to znaczy mogły być wykorzy­
stane tylko w taki, a nie inny spo­
sób. Zarzuca mi się że w trakcie go­
dzin menedżerskich wykonuję w szpi­
talu USG. Robię to bezpłatnie. W 
szpitalu je s t dwóch lekarzy z certy­
fikatem  na robienie USG dzieciom. 
Jak nie ma doktor Owczarkowej, to 
kto ma robić dzieciom  USG. Czy 
miałem odesłać dziecko. Kiedyś była 
taka po trzeba , żeby zrobić USG. 
Zwróciłem się do lekarza, a on za­
pytał, za  ile? -  oświadczył Wacław 
Bednarek.

ZARODKI
-  Nie zarabiam i nie zarabiałem

15.000 złotych. Znany je s t fakt, że na 
własną prośbę zmniejszyłem swoje 
wynagrodzenie z dziewięciu do sze­
ściu średnich krajowych. ZUS płaci 
zakład pracy, to je s t 460 złotych mie­
sięcznie -  powiedział dyrektor, a na 
dowód pokazał wyliczenie wysokości 
średnich poborów z ostatnich trzech 
miesięcy, przelewanych na swoje kon­
to (6.614 zł). -  Kto najlepiej zarabia 
w tym ZOZ-ie? Wszyscy myślą, że ja, 
jako menedżer. Ale to nie ja . Powiem 
ile naprawdę zarabiają lekarze. Kwo­
ty brutto w październiku, listopadzie 
i grudniu ubiegłego roku wynosiły: 
do 3.000 z ł zarabia 21 lekarzy, od
3.000 do 6.000 z ł zarabia 31 leka­
rzy, powyżej 6.000 z ł -  9 lekarzy, w 
tym jeden 13.245 zł, jeden  12.041 zł, 
inni po 9.000 i 8.000 zł.

imię
Dyrektor oświadczył również, że 

nie porzuci prywatnej praktyki, gdyż 
sam jest lekarzem i nie chcę tracić 
kontaktu z dziećmi.

ZATRUDNIENIE
-  Biznes plan, który zaprezento­

wał Zawiązek Zawodowy Lekarzy to 
tylko urywek p lanu finansow ego, 
wstępnych szacunkowych wyliczeń,

a nie żaden biznes plan  -  demento­
wał Wacław Bednarek.

Związek proponował sprywatyzo­
wanie kuchni i pralni. Jest to właśnie 
pomysł dyrektora Bednarka. Niestety, 
na prywatyzację pralni odbyły się już 
dwa przetargi i nic było żadnego chęt­
nego. Podobnie jest kuchnią.

-  Zarzuca się, że na 43 lekarzy w 
szpitalu pracuje 200 pielęgniarek i 
300 osób personelu administracyjne­
go. W styczniu 1999 roku w ZOZ-ie 
pracowały 543 osoby, a w styczniu 
tego roku -  509 osób, w tym jest: 39 
etatów lekarskich, 167 etatów pielę­
gniarek, 38 położnych, 24 laborant- 
ki, 84 salowe. Do tego dochodzi je sz­
cze pralnia, kuchnia, sprzątaczki, 
statystyka, RTG, razem 431 osób bez­
pośrednio związanych z działalnością 
szpitala i obsługą pacjentów. Pozo­
stali to: 32 etaty w administracji (6 
proc. ogółu zatrudnionych), 2 etaty 
malarzy, 2,5 etatu hydraulika, 2,5 
etatu elektryka, 9 palaczy, 3 ślusa­
rzy, murarz, 7 portierów, 5 telefoni­
stek, 3 zaopatrzeniowców. Od stycz­
nia 1999 roku z działu technicznego 
odeszło 6 osób -  wyliczał dyrektor.

Wacław Bednarek pokazał pokaźną 
teczkę korespondencji Związku Zawo­
dowego Lekarzy z dyrekcją szpitala na 
temat podwyżek. 1 tak na przykład:

-  26 marca Zarząd Związku Zawo­
dowego Lekarzy występuje z żądaniem 
spełnienia postulatów płacowych: 1,5 
średniej krajowej dla lekarza bez spe­

cjalizacji, 2 średnie krajowe dla leka­
rza z pierwszym stopniem specjaliza­
cji, 2,5 za drugi stopień, trzy dla ordy­
natora. W  tym samym piśmie wejśctf 
w spór zbiorowy z dyrekcją, grozi pro­
testem, ze strajkiem włącznie. To ni| 
jest jedyne pismo, jakie otrzymała 
w takim tonie -  powiedział dyrekti 

Następne żądania dotyczyły: i' 
proc. podwyżki wynagrodzeń dla lek* 
rzy, 21 proc. dla pielęgniarek. Żąd: 
te były niemożliwe do spełnienia:

-  67 proc. budżetu szpitala to 
ce. Po takich podwyżkach płace sta­
nowiłyby ponad 90 proc. budżetu. To.
jest samobójstwo ekonomiczne szp|'| 
tala. To oznaczałoby jego likwidację-j

DŁUG
W styczniu ubiegłego roku dh>9 

szpitala włącznie ze wszystkimi odse j  
kami wynosił 7.889.000 złotych. 
koniec grudnia spłacono wszystkie z°'| 
bowiązania wobec wierzycieli, a Wm 
dyt poręczony przez starostwo wyi'osj
2.500.000 zł.

-  Czy to je s t moja niegospodtfjk 
ność? -  pytał dyrektor. -  To jest dtp 
sługa wielu ludzi: Rady Powiatu, 
wodniczącego Rady i Zarządu PoW>a_ 
ze starostą. Ci wszyscy łudzi jeźdźw] 
wałczyli o to, aby ten szpitalprzetrw* 
Jak pan Łojewski spojrzy im tero- 
oczy? Jeszcze raz chciałem podzięk 
wać załodze. Również dzięki niej n,a ■
realne szanse funkcjonować na rytitfi

PRAWDY CIĄG DALSZY
Przestałem się domyślać, o co ch'r

dzi Związkowi Zawodowemu Lektid)
Zwołuje konferencję prasową, na IctóĄ

mówi,, Bednarek musi odejść Top'* l
kroczenie pana kompetencji, panie V>

Miejewski. Jakie ma pan przygotowani 
analizowania finansów szpitala -  Pł. Ûlj,
Wacław Bednarek. Lekarze o^P0'^  ^a* dl: 
dział, że nie ma przygotowania, po cZ{ 
dyrektor pokazał swóje przygotoW31’̂  żąĵ  
świadectwo ukończenia Podyplom0' ; a n;( 
go Studium Zarządzania w Opiece 2 ^  *^ała s 
wotnej z oceną celującą, z datą 15 sty Alacj?. 
nia 2000 r.

Jerzy Żurawiecki -  przewodu'3 sPiecp 
cy Komisji Zakładowej NSZZ 
darność” SP ZOZ powiedział, 
osoby, którym zależy na likwhH 
szpitala. Po krokach oddłużeniow 
i restrukturyzacji szpitala, przepr° 
dzonej przez dyrektora Bednarka, 
dzie ci, według Jerzego Żurawie^ 
go są sfrustrowani.

-  To, co powiedzieli lekarze na^  
je j  konferencji i co napisała P* 
szkodzi instytucji leczącej micSZ1 
ców powiatu. Dziś nie ma rejon» 
i ktoś, kto to przeczytał, m ożej1i  7 
przyjść tu się leczyć. Niemożna f  
lać na szkodę tego miasta. A^|j 
choć odrobinę lokalnego patrioty 
-  powiedział Jerzy Żurawiecki

Obowiązki lekarskie spowodQVV 
że na wyjaśnienia dyrektora Bedw
nie mógł wyczerpująco odpowieJ#

KrzysztofŁojewski. Zdemento""a lf

U;nak, że Związek liczy 27 człofl" . 
Powiedział, że jest ich 37. Oświad3̂ , 
że 34 lekarzy podpisało się pod v° ^ 
nieufności wobec dyrektora Bedu^. 
które otrzymał przewodniczący ^ 
Powiatu. .^1)

Przedstawiciele pozostałych Z'' ^  t̂erj 
ków zawodowych powiedzieli, z^ r o 
mają nic wspólnego z oświadcz ,

k ^ : K r-

&
mi Związku Zawodowego Lek1" .;-T ^M

re^Pki,które miały miejsce na konfef£ 'eią
prasowej 27 stycznia. Spotkani i '" lerjc 
kończył Wacław Bednarek: p-J ^Oti-

-  Brudy powinno się prac 'W v j;j jjkgti,fi -1
snym domu. Te wszystkie s p r a n a  j^nsi 
powinny były ujrzeć światła dż>e j T-°lia

T Mogo. Zostawmy zdrowie zdrowe- |4 '""‘ty;
Anna Z a " -11 3.^

13 luty 2000f
'Ut
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łKHO TURKU

w mieście

„Śnieżynki, bałwanki na s ta r t” to tur­
niej gier i zabaw zręcznościowych, przy­
gotowanych dla młodszych dzieci przez 
Miejski Dom Kultury w Turku. Najmłodsi 
zajmowali się twórczością plastyczną, a 
nieco starsi rywalizowali w zawodach, któ­
re prowadziła Sylwia Pawlak. Dzieciaki bie­
gały, skakały i pełzały przy gorącym dopin­
gu swoich drużyn. Liczyła się sprawność, 
szybkość i głośny doping. Każdy chciał być 
najlepszy. W ten  sposób bawiono się  w 
MDK w czwartek, 3 lutego. AZ

V
I clP 
;art\

eUr
tie^
m

I

Zabawy w M-GOK-u
^ 'ejsko-p ■H u m , minny Ośrodek Kultury Konieczka, Marlena Kruczkowska, papieru powstała wystawa ze zwierzę

.. ^ W l P  n o  ------r •• , i r  n  i • » i  • i . . i  .y,a) .r*°w ie na czas ferii przygoto- 
a r’”'eci mnóstwo atrakcji. Co-Tx
a dzj 
*e w

i ^ : ^ . 4 t " K“ ' '" '70dbyW a'y
n*ch ud yczn°-muzyczne- Bra-

grupa dzieci, która na-

iiczi śpi,
So11'*

"Wyobraźnia”. W jej 
się: Kalina Gałczyń-lka.M rŻnaleŹliQn-, ‘matnia vjaiL/Z,_yn-

■ech, Radecka, Katarzyna Po- 
arzyna Olejniczak, Maciej

Konieczka, Marlena Kruczkowska, 
Tomasz Bazela, Joanna Fabiańska, 
Olga Szczap, Justyna Tomczak, Klau­
dia Wojciechowska, Justyna Wojcie­
chowska, Ola Łuczak, Ola Kania i 
Monika Grzymiszewska.

Dzieciaki przez ponad tydzień przy­
gotowywały scenografię dla Gminne­
go Konkursu Recytatorskiego. Z ga­
zet, butelek plastikowych i szarego

rtiyr*'zas zajęć m uzycznych

papieru powstała wystawa ze zwierzę­
tami morskimi, pod tytułem „Ocean' 

Dzięki pomocy sponsorów (Janiny 
Kanii, Jerzego Zabłockiego i pana 
Kruczkowskiego) mali tuliszkowianie 
wyjechali do konińskiego kina „Cen­
trum” na film pt. „Szósty zmysł”. Po­
moc sponsorów wystarczyła również 
na zorganizowanie dyskoteki z „Mini 
Playback Show”.

Ponadto w trakcie 
ferii dzieciaki uczyły 
się wierszy i piosenek, 
pod okiem Małgorzaty 
Grześkiewicz. Sporo 
a trak c ji p rzyn iosła  
również wizyta u twór­
cy ludowego, rzeźbia­
rza Romana Górskie­
go. Uczestnicy ferii w 
M-GOK-u zawsze byli 
roześmiani i rozbryka­
ni. Każdy, kto był nie­
grzeczny za karę mu­
siał pocałować żabę.

W trakcie ferii zi­
m ow ych w Dom u 
Kultury odbywały się 
zajęcia stałe. Każdy 
mógł też przyjść po­
grać w tenisa stołowe­
go. AZ

®[icja poszukuje * Policja poszukuje
fi i  t>‘erści,

rei^N i

,0t>ek
\ ? ° nek

'adżiona z mieszkania przy ul. Milewskiego 4
złoty ze złotą kuleczką

'ScjQn ' zł°ty z kwadratowym niebieskim oczkiem 
rfl ' złoty z bordowym, dużym, prostokątnym

ie
feack C|°nek

(. <01y1T. I0ty z fioletowo-różowo-wrzosowym oczkiem
’ ' ,1.5 , yRhet s|atcczkowej kopulce
'• fil > s 0i J Skl zl°ty, kwadratowy 

*No]ja etka (•i T”>ia złot;  damska, złoto połączone z białym złotem 
°ty ląĄcliZ n'cbieskim-chabrowym oczkiem

lut
uszek zerwany

20oo r.

Władysławów

W trakcie ferii zimowych chłopcy z Władysławowa 
sporo czasu spędzali na grze w bilard. W tym czasie 
dostęp do stołu bilardowego w Gminnym Ośrodku 
Kultury był bezpłatny. Widząc sporą liczbę zaintereso­
wanych tą grą, instruktorzy GOK-u postanowili zorga­
nizować Turniej Zimowy Bilard 2000.

Turniej odbył się we wtorek, 1 17-latek z Władysławowa; w katego-
lutego w dwóch kategoriach wieko- rii drugiej 19-letni M arcin  K rych  z 
wych. W kategorii pierwszej, do lat Władysławowa.
18 uczestniczyło 10 chłopców. W Puchary dla zwycięzców ufundo-
kategorii drugiej, powyżej lat 18 gra- wał Gminny Ośrodek Kultury we

W ielu młodych m ieszkańców gminy W ładysławów ferie spędziło przy 
stole bilardow ym

ło sześć osób. Turniej rozegrany zo- W ładysławowie. Wszyscy uczestni- 
stal systemem pucharowym. Zwy- cy Turnieju otrzymali dyplomy za 
cięzcami zostali: w pierwszej kate- udział.
gorii wiekowej M ichał D erdziak , A Z

---------------------------------------------  9
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Przedsiębiorstwo Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej 

Spółka z o.o.
ul. Polna 4, 62-700 Turek

Tu rek  dn ia  04.02.2000>

Redakcja „Echa Turku f f
ot

W naw iązan iu  do a rty k u łu  P ana 
Ja n u sz a  Stryczniew icza za ty tu ło ­
w anego „K om fort m o nopo lis ty”, 
który  ukazał się w „Echo T urku” n r 
5 z dnia 30. 01. 2000r., PGK i M Sp. 
z o.o. w yjaśnia.

W spom niany artyku ł świadczy w 
dużej m ierze o niew iedzy jego a u ­
to ra  odnośnie działalności spółki, 
jego niekom petencji a często w yka­
zuje tendencyjność przy p rzed s ta ­
w ianiu  zagadnień.

W zam ieszczonej ta b e li  podał 
au to r nieporów nyw alne dane doty­
czące w zrostu cen na  wodę i ścieki 
w latach  1998 -  2000.

W zrost cen w roku 2000 w sto ­
su n k u  do roku  1999 podaje jako 
w zrost średnioroczny. U w ażam , że 
ta k ą  sa m ą  zasadę powinien przy­
jąć przy ukazyw aniu  tego w zrostu 
w 1999 roku w s tosunku  do roku 
1998 a nie tylko w m omencie ich 
zm ian ( od 01.06. 1999). Pom ijam  
to, że n iek tó re  w ielkości s ą  n ie ­
praw dziw e. W praw dzie w n a s tę p ­
nym  num erze „Echa Turku” u k aza ­
ło się sprostow anie odnośnie b łęd­
nego zam ieszczenia w zrostu  ceny 
wody dla gospodarstw  domowych 
w raz z podatkiem  VAT, ale gdy a u ­
to r przeanalizu je  jeszcze raz  tab e ­
lę, to znajdzie tam  jeszcze inne błę­
dy.

Poza tym  nie m ożna porównywać 
w zrostu cen w momencie w prow a­
d zan ia  p o d a tk u  VAT n a  u sługę . 
Spółka PGK i M zaproponow ała 
w zrost cen w ynikający ze w zrostu 
uzasadnionych kosztów prow adze­
nia działalności. Dodatkowe obcią­
żenie odbiorców usług  zw iązane z 
w prow adzeniem  podatku  VAT, to 
efekt określonej polityki finansowej 
państw a, n a  k tó rą  spółka nie m a 
wpływu. A ta k  naw iasem , inflacja 
za rok 1999 wyniosła nie 9% lecz 
9,8% i to tak  w ytraw ny analityk  jak  
P an  Stryczniew icz pow inien w ie­
dzieć.

P an  Stryczniew icz tw ierdzi, że 
spora część mocy produkcyjnej Za­
kładu Wodociągów i Kanalizacji jest 
niew ykorzystana. Poddaje w w ą t­
pliwość konieczność m odernizacji 
oczyszczalni ścieków, k tó ra  „ podob­
no” je s t m odernizow ana w celu po­
praw y jakości oczyszczania. S za­
nowny Panie, to nie „ podobno” ale 
dokładnie w tym  celu je s t ona m o­
dernizow ana. W ymusza to koniecz­
ność uzyskania odpowiednich p a ra ­
m etrów  oczyszczanych ścieków, ja ­
kie będą obowiązywać w niedalekiej 
przyszłości, a niespełnienie których 
grozi płaceniem  wysokich kar.

Zgadzam  się z Panem  Strycznie- 
wiczem, że zm niejszenie produkcji 
owocuje podw yżką opłat ze wzglę­
du na duży udział w kosztach kosz­
tów  sta ły ch , a le  w ym ien ien ie  w

wśród nich tylko płac i kosztów za­
rządu  świadczy po raz kolejny o te n ­
dencyjności au tora , bo przecież on ( 
m am  nadzieję ) dobrze wie, że s ą  to 
również inne koszty tak ie  jak  odpisy 
am ortyzacyjne, podatki, ubezpiecze­
nia, energia elektryczna, opłaty na 
Fundusz Gospodarki Wodnej, których 
udział jes t niemały.

P an  Stryczniewicz zarzuca zak ła ­
danie w kalkulacjach PGK i M 10% - 
ą  rentowność. Stw ierdza, że 5% - ową 
rentowność z trudem  osiągająnajlep- 
sze spółki giełdowe. Jeśli tak  jest, to 
może te  spółki nie s ą  wcale tak ie  n a j­
lepsze. J a k  można zarzucać zak łada­
nie 10% rentow ności jako wysokiej , 
a w dalszej części a rty k u łu  zarzucać 
niechęć wykazywania „ zbyt wysokie­
go zysku, bo wówczas trzeba by było 
finansow ać z niego inwestycje”. P ro ­
szę się na  coś zdecydować, szanow ny 
Panie  Stryczniewicz.

A utor artyku łu  zarzuca nieuczci­
wość w stosunku  do pracowników in ­
nych zakładów- odbiorców wody i do­
stawców ścieków. S tw ierdza, że „ci 
pracownicy i ich zakłady b ęd ą  płacić 
te raz  wysokie opłaty za wodę i ście­
ki, aby utrzym yw ać kom fort ekono­
miczny m onopolisty”. Z tabeli P ana  
S tryczniew icza w ynika, że ceny za 
wodę dla przedsiębiorstw  ro sn ą  o 6%, 
za ścieki o 14%. J e s t  to jednak  zno­
wu posługiwanie się w zrostam i śred ­
niorocznymi, bo w trosce o sytuację 
ekonom iczną zakładów  pracy PGK i 
M nie zaproponowało żadnego wzro­
s tu  cen za wodę i ścieki dla tych pod­
miotów od 01.01.2000r. (nie biorąc 
pod uw agę w prow adzenia podatku  
VAT). Znów tendencyjność, niewiedza 
lub kłam stwo. O błudąjest stw ierdze­
nie, że spółka jes t pośrednio dotowa­
na poprzez finansow anie inw estycji 
z b u d ż e tu  m ia s ta . W ed ług  P a n a  
Stryczniewicza „ w roku 1999 w PGK 
i M wpompowano w ten  sposób z b u ­
dżetu  m iejskiego ponad  2 m in no­
wych złotych” .

N ie w pom pow ano, drogi P an ie , 
lecz m iasto  zwiększyło tylko w ten  
sposób m ajątek spółki, której w 100% 
jes t właścicielem , powiększyło więc 
m iasto  w łasny m ajątek . Dla spółki 
s k u tk u je  to  oczyw iście w zrostem  
am ortyzacji, jako czynnika koszto -  i 
cenotwórczego.

K łam stw em  jest, że rok 1999 był 
prawdopodobnie ( ! ) pierw szym  ro ­
kiem, w którym  przedsiębiorstwo roz­
liczono z pieniędzy pochodzących z 
odpisów am ortyzacyjnych, w wyniku 
czego przedsiębiorstw o w roku b ieżą­
cym przekaże kwotę 600 tyś. złotych 
do budżetu  na sfinansow anie inw e­
stycji.

W latach  1991 do 1999 PGK i M 
wykonało inwestycje o w artości oko­
ło 3 m in nowych złotych. W oczysz­
czaln ię  ' ścieków  in w estu je  ju ż  od

1994 roku. Lepiej napisać „praw do­
podobnie”, niż stw ierdzić s ta n  fak ­
tyczny. Słowo „prawdopodobnie” bro­
ni przed zarzutem  kłam stw a. Poza 
tym  w ykorzystując środki z odpisów 
am ortyzacyjnych, przedsiębiorstw o 
m odernizuje system atycznie już is t ­
niejący m ajątek, gdyż odpisy am or­
tyzacyjne tem u  w łaśnie s łu żą  ( mo­
dernizacji istniejącego m ajątku), a 
n ie  re a liz a c ji  now ych inw estyc ji. 
Czyżby o tym  P an  Stryczniewicz nie 
wiedział ?

Pan  Stryczniewicz postuluje zachę­
cenie sąsiednich miejscowości z Gm i­
ny Turek do przyłączenia się do n a ­
szych wodociągów i oczyszczalni. W 
zupełności się z tym  zgadzam , ale 
najpierw  trzeba  mieć co podłączyć i 
m usi tu  być dobra wola dwóch stron. 
Na pewno poprawiłoby to w jak im ś 
stopniu  sytuację, choć nie liczyłbym

pokaże chociaż jedno przedsięM  
stwo w Polsce, k tóre nie podnio^1 
cen za usługi kom unalne przy wi­
ście cen paliw a w 1999 roku az-' 
razy ( w 2000 roku już trzy raZj 
energ ii elek trycznej, ciepła, 
propan-butan , opłat za korzysta1"1 
ze środow iska itd.

Jeżeli PGK i M m a „komfort®1' 
nopolisty”, jeżeli działa nieefeW" 
nie to dlaczego tak ie  przedsięb® 
stw a jak  Kopalnia Węgla Brunami 
go „Adamów” i Elektrow nia 
mów” oddały swoje zasoby w adĆ 
n istrow anie drogiem u P G K i^ 1' 
nie zajęły się sam e u t r z y m a j ,  
tego dochodowego przedsięwzięć

J a k  k sz ta łtu ją  się ceny stoso'** 
ne przez nasze przedsiębiorstw0 
porów naniu do sąsiednich miejsCt 
wości przedstaw iam y w poniżsZi 
tabeli.
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STAN NA DZIEŃ 01.01.2000 rok

Podane ceny są cenami netlo. Do kolumny 2,3,5,6,7,8 należy doliczyć podatek VAT 
zgodnie z obowiązującymi przepisami /Dz. U. Nr I I , poz. 50 z 1993r. z późniejszy®1 

zm ianam i, Dz. U. Nr 95, poz. 1100 z 1999r./.
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Miasto Kontenery 
KU 7 za 

lm3 w zł.

Pojemni j Czynsz 
k 1101. I rcgulow. w zł. 

w zł. ! si.min/slmax.

c . o Zimna
woda

dla
gospalom 
ow. w z)

Ścieki dla 
gosp. 

domowyc 
h ' 

w zł.

Woda +  ści**1 |
w zł-

1 2 3 4 5 6 7
KONIN Spółka z o.o. 
ocz. mechaniczna i mech- 
biolog.

19,20 3 ,40 1,00 - 1,75 Każdy blok 
inaczej 1,61 2 ,3 9 4.00

Ą
KOLO Zakład 
budżetowy

14,88 5,58 0,73 - 1.79 2 3 4 1 ,33 1,01 2,34

SŁUPCA Spółka z o.o. 
Oezyszcz. mechaniczna

12,70 6,00 1,35 - 1,62 2,95 1,31 1 ,23 2 3 4

KALISZ Spółka z o.o. 
Ocz. w budowie i 
mechaniczna

36,15 9,38 0 3 7  - 1,91 2,70 1 ,16 2 .2 5 3 ^ i

WRZEŚNIA Spółka z 
o.o.
Oezyszcz. mech-biolog.

23,25 3 3 0 1,68 - 2,06 2 ,1 3 -3 3 0 1,55 2 ,1 0 3.65

PLESZEW Spółka z o.o. 
Oezyszcz. mech-biolog.

17,00 3,70 1,1 2 - 1,86 3,60 1 ,40 1,65 3,05

OST.WLKP.Spółka z
0.0.
brak oczyszczalni

22,36 3,99 1,88 - 2,58 2 ,40-3,10 1 ,35 u o 2,45

Ą
TUREK
Spółka z o.o.

oczyszczalnia mech-biolog.

14,04 2 3 9 1,01 - 1,92 2.40

k o t l - ,3 3 0
Elekt.Adam

, 2,60

1.47 1 ,09 2,56

— ź A
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na „widoczne efekty”, jak  to stw ier­
dza au to r artyku łu . PGK i M jednak  
jest na  takie propozycje otw arte, a po­
tw ierdzeniem  tego jes t fak t zorgani­
zowania w 1999 roku spotkania z w ła­
dzam i Gm iny i M iasta Turku na k tó ­
rym  om aw iane było przedstaw ione 
zagadnienie.

Zarzuca nam  się nieefektyw ne za­
r z ą d z a n ie  w k o n sek w en c ji czego 
w prow adzam y podwyżki na św iad­
czone przez n as  usługi. Niech P an

Zdajemy sobie spraw ę , że 1
J

XI. s
-M /
*ę>

IHi

S
K r

'Mi

podwyżka uderza  w rodziny
niższych dochodach, że zarobk i^ , 
ty i em ery tury  nie ro sną  prop0' 
naln ie do kosztów utrzyma®13'.; 
pow oduje ogólne niezadoWĆ j  
społeczeństwa. Dlatego stosow i  
przez nas ceny s ta ram y  się 11 j  |<y

, . . .  • * Vvmac na najniższym  poziomie v 
jewództwie W ielkopolskim.

P re z e s  Za®
T a d e u sz  H e,J’ ^3

20,0(
lu

10 13 luty



ECHO TURKU

skuteczna terapia ziołowa 
badanie irydoskopem 
całkowicie bezbolesne

o , przyjęcia:
U : l P°dstaw°wa nr 2, ul. Parkowa 3 
s «> lutego, w godz. 16.15-17.30
------------- 0602 84 40 51__________o|

lios®

aż2-

tani'

jd tf

W

jęci*'

;0'vS

WO*

ej**
IŻ S Z £

d l?  cŻ. ° ^ a  K a s a  C h o r y c h  
fc^^lużb M undurowych

T l^ s t o m m o s ia m
i£kąrz W. Terka

, t e j m u j e :  

Poniedziałku do piątku 
llrek, ul. Szeroka 16 

tęl. 278-27-03 ,via

specjalista 
z Lorób skóry

• { ł o t r  C z y ż
^ i ą t k h ^ 6 zaw s ze*  godz. 1 6 .0 0 -1 8 .0 0

ul. Kaliska 35f r T u r e k

n a  telefo n
X l 6 ° 1  2 0 6 0 4 0

w 9 0 d i. 13.00  -  14.00

( f i

0

|. ,e lk o p o lsk a  
C h orych

Vjtt. k a b i n e t  l e k a r s k i

^sław  Bartosik
T-Ur IP O D Z IE N N IE  OD Ś .3 0  

• U L- Ł Ą K O W A  4 A  
T f . ' r ? V  S Z P IT A L U ) 
" - * - 2 7 8 4 5  5 0  W . 3 5 3

A

A

A

PonipHC 2ynny: 
aiedziałek -  piątek 

° i 9 «o do 17oo 
soboty

S Ł 900 do 14°°
Wyższe w regionie

Ą im a
% n e k  24, 62-600 K olo 

f e V ^ - ^ ? gr25-18, 272-11-60

KutTilony 2V °bom tck ięJ  

^ HVny i
elektr.

'tnę lirriatyzacJ a  -
C y ta c ja  -

j o  2 0 %  t a n i e j )

GABINET
NATUROTERAPU
- uzdrowienia metodą

TYBETAŃSKĄ
- uzdrowienia REIKI
u n iw ersa ln a  energ ia  życia
gabinet czynny od godz. 10.00 do 15.00 

w dniach 10 i 29 lutego 2000 roku 
w dniach 10 i 28 marca 2000 roku

Turek, ul Gorzelniana \  lip

WYPOSAŻENIE 
SKLEPÓW

ul. 3 Maja 106 
tel/fax 272-37-68

SKLEP CZYNNY 10.00-18.00 
Soboty-po uzgodnieniu

Poradnia Pulmonologiczna
lek. Krzysztof Brzęcki świadczenia w ramach 

umowy z Wielkopolska 
specjalista chorób płuc Regionalna Kasa Chorych

godziny przyjęć: pon. śr. czw. 8.00 - 14.00
wt. pt. 8.00 - 12.00, 16.00 - 17.00 

T u re k . u l. G o rz e ln ia n a  1
"D o m  U s łu g ” tel. 0605  035 290

F irm a dz ia ła jąca  na te ren ie  W ie lkopo lsk i, za jm u jąca  s ię  d y s tryb u c ją  
a lkoho li, poszuku je  kandyda tów  na s tanow isko :

PRZEDSTAWICIEL HANDLOWY (rejon t u r e k )
W ym agania: wykszta łcen ie  m inim um  średnie, dobra zna jom ość obsługi 

kom putera, w łasny samochód.
O ferujem y: c iekaw ą i dynam iczną  pracę oraz a trakcyjne wynagrodzenie 

za leżne od wyników.
Kandydatury ze zdjęciem prosimy kierować pod adresem:

P.H.H. “DELIKATES", ul. Zakładowa 11,62-510 Konin. pk359o

i*- G o tó w k o w y  bez poręczycieli
■*- R a t a ln y :  sprzęt RTV, AGD, 

komputerowy itp. oraz usługi 
■*- S a m o c h o d o w y

L eas in g  - procedura uproszczona
T P W Ą K /T S T W O  i n w e s t y c y j n i : a . k . i .

Agencja: Turek, Obwodnica Północna 3a, teł. 289-14-66 MMjal

Centrum Szkoleniowe WIEDZA
Turek, ul. Parkowa 3 (budynek Szkoły Podstawowej nr 2)

_____________ tel. (063) 278-47-77_________
N abór do szkół - nauka rozpoczyna się w lutym  2000 roku 

System kształcenia: zaoczny lub eksternistyczny 
liceum Ogólnokształcgce dla Dorosłych

na podbudowanie szkoły podstawowej 
na podbudowanie szkoły zasadniczej 

Policealna Szkota Zawodowa
technik informatyk

& technik ekonomista spec. rachunkowość i finanse 
technik bhp

Dokum enty przyjm ujem y do 31 stycznia 2 0 0 0  roku
Tiirek, ul. Parkowa 3, tel. 278-47-77 Konin, ul. Kolejowa 2, tel. 249-39-06.

NAJWIĘKSZY WYBÓR PŁYTEK CERAMICZNYCH W POLSCE
TUREK ul. Konińska 24, tel. (063) 278 44 96

tel./fax (063) 278 44 31

płytomex*
GLAZURA 12%% KLEJ 13%%
TERAKOTA 16%% GRES 23%%
STYROPIAN FS12 69% «  STYROPIAN FS15 79* w

0  takich cenach inne sklepy mogą marzyć !

salon
c h ł o d n ic z y

Ry  VAT TRANSPORT GRAT!

LADY CHŁODNICZE 

LODÓWKI

ZAMRAŻARKI OSZKLONE

NOWE I UŻYWANE

twmtmm
ORAZ

KRAJALNICE I W AGI SKLEPOWE

iwyijT^iisrrp:./ w  r e g i o n i e

ty 2000 r.

S E IC E N TO  Fun -  2 3 .1 7 0  zł
nowa bogato wyposażona wersja:

-  szyby atermiczne
-  listwy ochronne drzwi
-  bezwładnościowe tylne 

pasy bezpieczeństwa
i -  zderzaki i lusterka w kolorze 
' nadwozia

-  tylne szyby uchylne
-  radiomagnetofon PHILIPS 

+ dwa głośniki

od 34.400 zł
możlfwoóć przerobienia 

Mńpamłt.

od 41.200 zł

od 31-500 zł

MAR E A/ wee k*o ndjr

taniej 
5.400 zł

'SIENA- — -JSj 

■>v-W____________

taniej 
3 .000 zł

od 31.100 zł
tylko 

50.000 zł

NOWE ATRAKCYJNE OPROCENTOWANIE W
16,9 % nominalne 
9,15 % efektywneFIAT BANK POLSKA 16 9 %n“ 8

TUREK, ul. Komunalna 4, tel. 289-19-24

LINDA
PRODUKCJA-MONTAZ-SERWIS

OKNA I DRZWI Z PCV I ALU 
ROLETY, OGRODY ZIMOWE 

FASADY, WITRAŻE |VY|

RABAT ZIMOWY DO 10%
Zakład Produkcyjny: Konin Turek Koło
Chrapczew, 62-730 Dobra, ul. 3 Maja 62A ul. Gorzelniana 1 ul. Wojciechowskiego 40 
tel/fffl (0-63) 214-13-00; 278-30-55 tel/fax (0-63) 244-50-1? tel7fax (0-63) 214-13-71 tel/fax (0-63) 272-61-06

, ,  J 1 • ’  614/Ceg

P.P.H.U. “MiR” wprowadza od 7 - 29 lutego 2000 r. 1

i n i i j

n a

blachodachówke KOBALT
typ szwedzki firmy KOLBIS w kolorach 3009 i 3011 

w cenie 22 ń/m 1 brutto całkowitej blachy
Zamówienia prosimy Kierować rfo firmy P.P.H.U. ‘MiR'’ s.c 

Kolska Szosa 22,62-700 TureU, tel. 21 41 465

W, P apka II, Piątek
USŁ UGI PO GRZEB O WE

D yżur ca łodobow y: TUREK

te l.(0 6 3 )  2 7 8 4 1 2 5  ul. Legionów Polskich 1 /4 5
(0 6 0 1 )8 7 1 6 9 0  o fo z u l .P o k b n e l6 w g o t lz .8 J8 .0 0 -1 5 .0 0

1366/DK

19/cent

11
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Szkoda straconej szansy
SMTf ł Ó W K A

T rzeci finałowy turniej siat­
karskiej wielkopolskiej III 

ligi, który odbył się w Przykonie 
miał być okazją do udowodnie­
nia, że drużyna gospodarzy Zry­
wu Przykona jest w stanie powal­
czyć o bąraże do II ligi. Boisko­
wa rzeczywistość stała jednak w 
sprzeczności z papierowymi wy­
liczeniami, według których miej­
scowi mieli odnieść tego week­
endu trzy zwycięstwa.

Pierwszy mecz turnieju w 
którym spotkały się drużyny 
Łux-domu Trzcianka i Jokera 
Piła był jednostronnym pojedyn­
kiem. Lidemjący Lux-dom prze­
jechał się niczym walec drogo­
wy po siatkarzach z Piły wygry­
wając 3:0. W drugim sobotnim 
meczu gospodarze turnieju siat­
karze Zrywu podejm ow ali 
LMKS Tonsil Września. Wyj­
ściowa szóstka z braćmi Mal­
czewskimi, Jarkowskim, Kmie- 
ciewskim, Zagozdą i Chęclew- 
skim zaczęła całkiem nieźle, ale 
przegrali cały mecz 2:3.

W swoim drugim sobotnim 
meczu siatkarze Zrywu mając 
naprzeciw siebie drużynę Lux- 
domu Trzcianka, zagrali już 
zupełnie inaczej tzn. tak jak 
przyzwyczaili nas w swych 
najlepszych meczach. Pierw­
szy set trwał zaledwie 19 mi­
nut i zakończył się zwycię­
stwem Zrywu do 21. Drugi

nieco dłuższy - był bardziej 
emocjonujący i wyrównany, 
ale też zakończył się wygraną 
gospodarzy 25:23. Trzecia od­
słona tego pojedynku była bez 
historii. Zryw prowadził od po­
czątku do końca i równo po 
60 minutach ,cały pojedynek, 
upatrywany jako najtrudniej­
szy dla gospodarzy zakończył 
się pewnym zwycięstwem na­
szych siatkarzy 3:0.

Kończący sobotni siatkarski 
maraton mecz Tonsilu Września 
z Jokerem Piła zakończył się dość 
szczęśliwym zwycięstwem siat­
karzy z Wrześni 3:2.

Niedzielne pojedynki rozpo­
czął mecz Zrywu Przykona z Jo­
kerem Piła. By myśleć o bara- 
żach o II ligę ten mecz gospoda­
rze musieli wygrać. Joker, który 
dwukrotnie w poprzednich tur­
niejach przegrywał mecze ze 
Zrywem, tym razem okazał się 
wymagającym przeciwnikiem i 
wygrał mecz 3:1. Trudno się 
zresztą dziwić. W tym pojedyn­
ku nie było ani jednego siatka­
rza Zrywu, którego można by 
wyróżnić. Piotr Jarkowski z 
Wałcza, który miał być wzmoc­
nieniem Zrywu w finałowych 
turniejach, w niedzielnym me­
czu przypominał w swych ru­

chach spacerującego po księży­
cu Neila Armstronga.

Ostatni mecz turnieju roze­
grany przez dwie najlepsze dru­
żyny: Tonsilu i Lux-domu przy­
pominał dobrze wyreżyserowany 
spektakl i zakończył się plano­
wym zwycięstwem Wrześni 3:1. 
Z prawdopodobieństwem grani­
czącym z pewnością można 
przyjmować zakłady, że za ty­
dzień w ostatnim turnieju w Pile, 
mecz tych drużyn wygra zespół 
z Trzcianki.

Kierownik drużyny Zrywu 
Witold Dunal powiedział: - 
Szkoda straconej szansy. Na­
stawiliśmy się na odniesienie 
trzech zwycięstw. Porażkę w 
meczu z Tonsilem tłumaczę 
spóźnieniem się naszego roz­
grywającego Andrzejaka, któ­
ry nie rozgrzany nie zagral w 
tym meczu na swym normal­
nym poziomie. Do drugiego 
spotkania z Trzcianką moi za­
wodnicy podeszli bardzo am­
bicjonalnie chcąc wygrać z 
drużyną z która dwukrotnie 
przegrali 3:0. Myślę, że rewanż 
się udał. O trzecim naszym  
meczu wszyscy pewnie chcieli­
byśmy zapom nieć. P rzed  
czwartym ostatnim turniejem w 
Pile mamy jeszcze cień szansy

na awans do baraży. Obiecu­
jem y więc walkę do końca.

Zbigniew Bartosik

/' W YN IK ipr \ 
TURNIEJU

L u s-d o m  T rzcianka-Joker  
Pila 3 :0(25:21 ,27:25 , 25:21) 
Tonsil Wrześn ia-Zryw Przy­
kona 3:2 (21:25,25:18,25:17, 
20:25, 15:9)
Z ryw  P rzyk on a-L u x  dom  
Trzcianka 3:0 (25:21,25:; 23, 
25:18)
Tonsil W rześnia-Joker Pila 
3:2(21:25,25:22,20:25,25:21, 
15:5)
Joker Pila - Zryw Przykona 
3:1 (2 5 :2 2 , 2 4 :2 6 , 25 :2 1 , 
27:25)
Tonsil W rześnia -L ux-d om  
Trzcianka 3:1 (25:19, 25:17, 

V  20:25, 25:11) J
f  TABELA PO \  

Hi TURNIEJACH
1, Tonsil W rześnia

9 15 23:16
2, Lux-dom  Trzcianka

9 15 20:14
3, Z ryw  Przykona

9 13 17:19
4, Jo k e r Piła

9 11 12:23 ^

Sędziował radny
R eprezentacja Szkoły Podsta­

wowej w Słodkowie, zosta­
ła zwycięzcą II Halowego Turnieju 
Piłki Nożnej o Puchar Wójta Gminy 
Turek. W finale pokonała w rzutach 
karnych drużynę SP Ciscw.

Turniej rozegrano na hali spor­
towej Szkoły Podstawowej nr 5 w 
Turku. Uczestniczyło w nim sześć 
drużyn reprezentujących podsta­
wówki z: Cisewa, Chlebowa, Ka­
czek, Slodkowa, Turkowic i Żuk. Po­
dzielono je na dwie grupy, w których 
grały systemem „każdy z każdym” .

Zespoły, które zajęły drugie miej­
sca walczyły o trzecią lokatę. Po za­
ciętym pojedynku obfitującym w 
spięcia podbramkowe, Żuki pokona­
ły Kaczki 1:0. Jeszcze bardziej wy­
równany pojedynek stoczyły repre-

P U K A  N O Ż N A

W  siedzib ie O kręgowego 
Związku Piłki Nożnej w 

Koninie przedstawiciele Wydziału 
Gier dokonali losowania 1/4 Pu­
charu Polski na szczeblu Okręgu. 
N ieparzysta ilość zespołów  (9) 
sprawiła, żc przed rozegraniem 
ćwierćfinałów musi jeszcze odbyć 
się tzw. przedmecz. Los sprawił, że 
zagrają w nim zespoły Tura Turek 
i Olimpii Koło.
PRZEDMECZ -  5 marca, godz.
11.00
Tur Turek -  Olimpia Koło 
ĆWIERĆFINAŁY -  12 marca, 
godz. 11.00
LZS M łodojcwo- Sokół Kleczew 
Zjednoczeni Rychwał -  Aluminium 
Konin

’ Tulisia Tuliszków -  Górnik Kłoda­
wa
Tur Turek lub Olimpia Koło -  SKP 
Słupca

(gospodarz meczu wymieniony 
jest na pierwszym miejscu)

zentacjc szkół ze Słodkowa i Cise­
wa. W regulaminowym czasie osią­
gnięto remis 3:3.0  zwycięstwie zde­
cydowały rzuty karne, w których lep­
si byli słodkowianie strzelając swo­
im rywalom dwa gole.

Zwycięska drużyna ze Słodkowa 
występowała w składzie: Mateusz 
Adamek, Robert Wojtkowiak, To­
masz Gmach, iukasz Pietraszek, 
Grzegorz Drzewiecki, Michał Ana- 
staziak, Przemysław Kochanowski i 
Mariusz Pietraszek. Puchar wręczył 
im osobiście jego fundator, Jan 
Owczarek - wójt gminy Turek. Na­
grodą uhonorowano króla strzelców, 
którym został Łukasz Muszyński z 
Cisewa. Wszystkie uczestniczące w 
turnieju szkoły otrzymały pamiątko­
we dyplomy, nagrody w postaci

OPINIE TRENERÓW 
Paweł Nowacki (Tur): - Trzeba 

pogodzić się z tym, że przyjdzie nam 
grać pucharowy przedmecz. Rywa­
lem będzie Olimpia Kolo z którą za­
kontraktowaliśmy dwa mecze spa­
ringowe, ale to nie powinno mieć 
żadnego wpływu na przebieg pu­
charowej rywalizacji. Trzeba tak 
grać, aby wygrywać każdy mecz. 
Gdybyśmy wyeliminowali Olimpię 
wtedy zagramy z SKP Słupcą, ze­
społem jeszcze bardziej wymagają­
cym. Te dwie konfrontacje byłyby 
bardzo dobrym przetarciem przed 
ligą. Co prawda nie mogliby w nich 
wystąpić ukarani za czerwone kart­
ki Lisik i S. Sliga, ale za to miałbym 
ich do dyspozycji już od pierwsze­
go meczu ligowego. Osobiście bar­
dziej żyję ligą niż potyczką pucha­
rową. Niemniej gra w pucharach 
jest tak samo ważna i dla nas sezon 
rozpocznie się 5 marca. Ten wcze­
śniejszy start już został przeze mnie

sprzętu do uprawiania tenisa stoło­
wego oraz stopery.

Wszystkie mecze sędziowł An­
drzej Wojtkowiak, profesjonalny sę­
dzia piłkarski. Pan Andrzej jest rad­
nym samorządu gminy Turek, gdzie 
aktywnie działa w komisji oświaty, 
sportu i porządku publicznego. Po za­
kończeniu turnieju powiedział nam, 
żc cieszy go udział w nim reprezen­
tacji wszystkich gminnych szkół pod­
stawowych, co świadczy o dużym za­
interesowaniu dzieci piłką nożną. Li­
czy, żc poziom ich wyszkolenia bę­
dzie rósł z roku na rok. Być może 
wielu z nich wzmocni już niedługo 
drużyny z powiatu tureckiego, bio­
rące udział w rozgrywkach ligowych, 
które i on będzie sędziował.

(art)

uwzględniony w programie przygo­
towań.

Mirosław Buliński (Tulisia): -
Moim zdaniem losowanie jest dość 
ciekawe. Górnik Kłodawa to czo­
łówka IV ligi. Gra z takim rywalem 
będzie dla mnie wykładnią, jak ze­
spół został przygotowany do rundy 
wiosennej i jak będzie sobie radził 
w nowym ustawieniu. Przypomnę, że 
po odejściu Karczewskiego i Rober­
ta Wągla do wojska muszę przeme­
blować prawą stronę. Będę się sta­
rał, aby efekty tego były jak najlep­
sze. Przygotowania ustawione są 
pod ligę, ale puchar też potraktuje­
my poważnie. Uważam, że z atrak­
cyjnym i silnym przeciwnikiem za­
gramy dobry mecz i kompromitacji 
nie będzie. Martwię się tylko o stan 
płyty boiska. Obecnie w polach kar­
nych jest pełno wody, a przypusz­
czam, że do 12 marca nic się nie 
polepszy.

WIS

P I Ł K A  N O Ż N A

W  miniony weekend Tur 
Turek i Tulisia Tulisz­

ków w ramach przygotowań do 
rundy w iosennej rozegrały 
pierwsze mecze kontrolne. Obie 
drużyny zakończyły je zwycię­
stwami. Tur pokonał Olimpię 
Koło 2:0, a Tulisia wygrała z 
Czarnymi Brzeźno 6:1.

O L IM PIA  K O Ł O  -  
TUR TU REK  0:2 (0:0)

G ole: Lisik (72’) i Pańczyk 
(84’)

Tur: Linik (46’ Przekwas) 
-  Ogrodowczyk, Marzyński, 
Ignaczak (55’ Motyliński), Do- 
nart, S. Śliga, Kurzawa, Pań­
czyk, Szymański (46’ Witkow­
ski), Kiepura, Lisik

W pierw szym  sparingu 
przed wiosenną rundą rewanżo­
wą trener Nowacki nie mógł 
skorzystać ze wszystkich swo­
ich piłkarzy. Nie mogli zagrać: 
Jacek Kanclerowicz (kontuzja) 
oraz Emil Sliga i Dawid Klecha 
(szkoła). Wśród nieobecnych 
znalazł się też B. Jarek, który 
nie stawił się na to spotkanie, 
nie uprzedzając o tym trenera. 
Mecz z IV ligową Olimpią zo­
stał rozegrany na dobrze przy­
gotowanej płycie głównej, dzię­
ki czemu warunki do gry były 
bardzo dobre. Jak na ten okres 
przygotowawczy był to niezły 
sparing, choć piłkarzom otiu 
drużyn brakowało czucia piłki. 
Tur miał więcej z gry i sytuacji 
bramkowych, z których wyko­
rzystał dwie. Obie akcje zakoń­
czone celnymi trafieniami zo­
stały wyprowadzone z głębi 
pola. Przy pierwszej z nich Tur 
zaatakował trójką zawodników 
i Rafał Lisik po ograniu bram­
karza uzyskał prowadzenie. Ten 
sam zawodnik był współauto­
rem drugiego gola. Po akcji le-

Pucharowy przedmecz Tura

P iąty już turniej z cyklu
iGrand Prix Powiatu Tu­

reckiego w Szachach Szybkich 
toczył się pod dyktando fawo­
rytów. Witold Walaszczykjesz-

9. Bolesław Olenderek-7- ^
10. Wojciech Walaszczyk-1
11. Wojciech Kubiak - 6.® |
12. Janusz Kozłowski-^
13. Mikołaj Kujawiński-|

Bez
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niespodziane!
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nien
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ókad,

cze bardziej powiększył prze­
wagę w klasyfikacji generalnej 
nad rywalami, zdobywając po 
raz kolejny komplet punktów. 
Pewnym zaskoczeniem, jest 
strata aż czterech punktów  
przez Dariusza Młynarczyka. 
W turnieju wzięło udział pięt­
nastu szachistów. Ogółem ska- 
lasyfikowanych jest dotych­
czas dwudziestu czterech. 
Wyniki V turn ie ju
1. Witold Walaszczyk - 14,0
2. Dariusz Młynarczyk - 10,0
3. Tadeusz Urbańczyk - 10,0
4. Jan Olenderek - 10,0
5. Krzysztof Oleksy - 8,0
6. Zbigniew Witczak - 8,0
7. Robert Młynarczyk - 7,5
8. Krzysztof Szwarczyński - 
7,5

14. Masandro Wszołek .% była

15. Jacek Kujawiński.- .2,0 s2kol

W  kilk u  p rzypadkach o U ku-B,

ności zdecydowały pun,kt)'i

mocmcze. niziije

K lasyfikacja generalna j^rn
1. Witold Walaszczyk-7- 'Dari«!
2. Jan Olenderek - 57 f  aldi
3. Krzysztof Oleksy -55

4. Tadeusz Urbańczy - -1'
5. Dariusz Młynarczyk -* ^
6. Robert Młynarczyk J ,

7. Bolesław Olenderek J*yła ’
-3< Kultu8. Zbigniew Witczak - ̂

9. Wojciech Walaszczyf ̂ Uie
10. Krzysztof Wiesiolek'' chłop

1. K rzysztof Szwarc/)

‘ 23 • 12. Janusz Kozłowski -
ai

(art) Chło

l A a: 
‘ziewc-Gry skontrolować v8nie

wym skrzydłem dośrodkował 
wzdłuż 16 metrów i Janusz 
Pańczyk w pełnym biegu ude­
rzył z pierwszej piłki w długi 
róg nie do obrony. Czwartoli- 
gowcy z Kola, którzy wystąpili 
bez dwóch podstawowych za­
wodników zagrali przeciętnie, 
ale to nie umniejsza Turowi, 
który wygrał zasłużenie. To był 
trudny mecz dla naszych za­
wodników, bowiem ostatnie za­
jęcia na treningach przed tym 
spotkaniem były bardzo ciężkie. 
Teraz jeszcze nadchodzi czas 
sparingów i selekcji. W sobotę, 
12 lutego piłkarze Tura roze­
grają u siebie rewanż z Olimpią 
Koło.

WIS
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gu. Na 2:0 podwyższy* 
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Tulisi, gospodarzom 
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>/i,podlegała już dyskusji, 

dziej, że zawodnikom 
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C Z A R N IB R Z E Z N O  -  
T U L IS IA  T U L IS Z K Ó W  

1:6 (1:2)
G ole: Zieliński -  3, Olek -  

2, Klimczak
Tulisia: Grześkiewicz (46’ 

Zajdel) -  Wasiewicz, Kubiak 
(46’ Krukowski), Paduch, Ru­
sek, Klimczak, Olek, P. Wągiel, 
T. Raszewski, Zieliński, P. Sto­
larek

Drużyna Tulisi pierwszy 
sparing rozegrała z występują­
cą w klasie „A” drużyną Czar­
ni Brzeźno. Gospodarze znacz­
nie ustępowali umiejętnościa­
mi, ale według trenera Buliń- 
skiego taki sparing zawsze się 
przyda. Na małym i dość nie­
równym boisku piłkarze Tulisi 
ciągle przechwytywali piłkę, ale 
gorzej było z zawiązaniem sku­
tecznego ataku, szczególnie w 
pierwszych 45 minutach. W tej 
części gry goście tylko dwa razy 
zmusili do kapitulacji bramka­
rza Czarnych. Pierwszy uczynił

dwa razy w pisał się p'' T  
O sta tn iego gola ładn^ (» ,j 
łem  g ło w ą  zdobył " U j  e8tup
K lim c z a k . K o ń c o ^  J A jl

,  : ____ _ to  A  u n
an 
bp

mógł być jeszcze ^ K:
szy, ale bramkarza ' A  ^
ratowały słup,ki i P°" ż „ 
Na tle słabego przeC,rłiścj ’
szkoleniowiec Tulisi 
swoich podopieczny ,1. * 1
mało rewelacyjną, a*e J
obecnie kładzie nac>
trzymałość. Na pev 
meczu nie dało się ° A |  
ku w ataku Mariusza ^ 3
skiego. W roli sna-iPAn 
pil Zieliński, który bę^ J
stępował na tej
dopiero gra z silnym' ̂

tęP- ™ 
<ra A t

nSdj5*j
pokaże, na ile to zastęP. ,1
dzie skuteczne. Nie P‘C 5KUICUZ11C. l'Hv P r> ih
meż Robert Wągm'. , J  
dobnie jak K a ic z e ^ A  A  ^  *• 
służbę wojskową. ^  ^)T|W ® 

,0Wsnii stara się go g°dnV ^  
jego brat Piotr. Pon*i^fed^A
spotkaniu trener, pif <e.nk mógł skorzystać z , L jdCc 
...........i.:-----: n..uickl® R l l . . .szew skiego i Rybicb11-® j ^ b ; ^  
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Akademicki finał
ii

Uroczyste zakończenie V Zimowej Akademii Karate Kyokushin było uwiencze- 
m dwutygodniowych zajęć, prowadzonych z dziećmi w Szkołach Podstawo-

'"ych nr 1, 3, 4 i 5 w  Turku.

Ostatnia w tym  roku Z im ow a 
Akademia Karate K yokushin od- 

się w czwartek, 3 lutego w 
-2f r kole Podstawowej nr 5 w  Tur- 
ot0' ku- Byl t0 jU£ piąty w których

M l f  lub Sportów i Sztuk W alk orga- 
P zuie dzieciom ferie zimowe. 1 ym 

na ‘licm zajęcia p ro w ad ził scn se i
. '^Jasiak iew icz

emar Ciuśniak
oraz sempai: 

i M arek Mo-

zio. Z im ow a A kadem ia odbyw ała 
się po południu  w Szkołach Pod­
staw ow ych nr 1, 3, 4 i 5 oraz w 
G im n az ju m  nr 1. Te p la có w k i 
ośw ia tow e oraz U rząd M iasta  i 
K om enda P ow iatow a P o lic ji w 
Turku były w spółorganizatoram i 
zajęć.

Na zakończenie Akademii małym 
karatekom przyglądali się rodzice,

rodzeństwo i koledzy. W programie 
był pokaz karate kyokushin, samo­
obrony, kata, walk reżyserowanych 
i łam ania tw ardych przedmiotów. 
Każdy z uczestników otrzymał dy­
plom „za okazanie Stosownego har- 
tu ciała i ducha podczas Akademii”, 
światełko odblaskowe i drobny upo­
minek.
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ST OŁOU/y

tyła ^ e2entacJa Szkoły Podstawowej z Boleszczyna po raz trzeci z rzędu zwycię- 
4 Kuitu tUrn' eł u tenisa stołowego o Puchar Kierownika Ośrodka Uposzechnianaia 

yk renie:  ̂W PrzyKonie, tym razem już na własność zdobywając to cenne trofeum.Tu- 
chtop^°Ẑ rywano w kategoriach klas 1-2, 3-4 oraz 5-6, zarówno w kategorii

c S , ;
h . - ~ '  ------ ”  O W ‘ W W W, •>

2yko°w /ał< 1 dziewcząt. Wzięło w nim udział 23 uczniów szkół podstawowych z 
Umiej ' le s z c z y n a .  Wychowankowie boleszczyńskiej placówki przewyższali 
goria , n°Sc'arri' swoich rywali, zwyciężając indywidualnie we wszystkich kate- 

f, Ch Ciekowych.

? ^ k a i^ rbaniak" Boleszczyn
|l§2ie\y j  - Boleszczyn 

> o . es?ka Woźniak

Ś I *
ś

. 2eta Ki. 3.4

SyiVVja Wozniak - Boleszczyn 
Moią̂  aP'óska - Przykona

^taliap " Boleszczyn
Jovvi.„ „ lch°mska - Przykona

jjłjujjyr
ein1
ny1";

’4 s ki°3!BZek-
■1|% ' 3'4

Przykona

nest s ^
^  °n’" BoleszczynPr -

Ą|bertB°tasiński 
Ei

Boleszczyn 
rnj( anasiak - Boleszczyn

Kotlra(ic CZyńSk i" B e k o n a  
ajewski - Przykona

< ? kl«
- Boleszczyn

k'Uzn*cka - Boleszczyn

Zi«'

IW . ’Mcaxvistowicz- Przykona
a Puda - pr ,vi.-----

<esciu .

klas 5-6 podzielono na

4«T|ĄyiA' “l0pców ^aw°dniów  w kategorii
klas 5 

" k c C pyichz,,y J' ictl zwycięzcy zagrali w
fC rK  K’nalo^ m . W ygrał Przemy- 
jsf^w a pokonany Jaro-
P ^ k i  UB'ński zajął drugie miejsce

oO1
>y(

,ate„.VVy'stl
SZczyna), Pozostali te-

„^H jący  w tej grupie to:
doftorp  JSajda, Karol Piekarski,

asta re k  1(wszyscy Przyko-

Uczestnicy zawodów

na) oraz Piotr M ajtka z Boleszczy­
na.

Dwaj nalepsi zawodnicy w każ­
dej kategorii otrzymali dyplomy i 
nagrody książkow e. D rużynow o 
stosunkiem punktów 14:1 wygrała 
reprezentacja SP Boleszczyn. Był to 
już  jej trzeci z rzędu sukces w tym

turnieju. Stąd puchar pozostanie już 
na zawsze w ich szkole. Teraz kie­
rownik OUK w Przykonie Zbigniew 
Bartosik będzie m usiał kupić nowy 
puchar. Powiedział nam, że będzie 
to miły wydatek.

(art)

U U 1 S

F e rie  z Oyama
I n s t r u k to rz y  T u rk o w sk ieg o  

K lubu K ara te  prow adzili w czasie 
ferii zimowych nieodpłatne z dzieć­
mi i m łodzieżą w szkołach podsta­
wowych num er 2, 3 i 5. O dbył się 
również kolejny egzam in dla k a ra ­
teków  z tego klubu.

W prowadzonych przez sensei 
Włodzimierza Rygierta i sensei Ro­
mana Zielonkę (obaj 1 dan) zajęciach, 
brało udział po kilkadziesiąt osób. 
Oprócz nauki podstaw karate, uczest­
nikom proponowano wiele wesołych 
zabaw sportowo-rekreacyjnych. Pod­
czas ostatnich spotkań, każdemu z 
nich wręczono pamiątkowy dyplom 
oraz sprezentowano klubowe kalenda­
rzyki, owoce cytrusowe i słodycze. 
Oprócz TKK ich sponsorami byli: sa­
morząd Turku i finna „Płytomex” .

Podczas ferii sensei Andrzej Pierz­
chała, przeprowadził egzamin junio­
rów i seniorów TKK na kolejne kyu. 
Wzięło w nim udział 40 karateków. 
Po raz pierwszy w Turku, przeprowa­
dzono egzamin seniorów w walkach 
pełno kontaktowych. Sensei Pierz­
chała wyróżnił kilku młodych karte- 
ków w tym niezwykle obiecującego 
Dominika Wróbla.

Wiceprezes Turkowskiego Klubu 
Karate Włodzimierz Rygiert powie­
dział nam, że wszychcy chętni do bra­
nia udziału w zajęciach mogą zapi­
sywać się podczas treningów prowa­
dzonych w turkowskich Szkołach 
Podstawowych oraz w Przykonie i 
Dobrej. D odatkow ych inform acji 
udziela pod num eram i telefonów: 
278-19-78 oraz 0-602-44-25-34. (art)

Uczestników zajęć nagrodzono dyplom am i i słodkim i upom inkam i

orażka młodzieży
rozegrano dwie kolejne rundy rozgrywek szachowej A klasy. Brała w 

(^ P ię c io o s o b o w a  drużyna „Tęczy” III Turek. Średnia wieku tego zespołu

kl' ciu

III
sP°śród teamów „Tęczy” . Niestety brakuje w jego składzie szachist- 

Ho * *  grająca na szóstej szachownicy zawodniczka z Goszczanowa, po pój- 
Tm K°ły średniej zrezygnowała z udziału w rozgrywkach ligowych.

Górnik IV Konin - Zjednoczeni Trze- Runda IV
m eszno5:l Zjednoczeni Trzemeszno -
Hetman 111 Konin - Iskra 111 Marze- 
nin 0:6
M-GOK Kleczew - Gambit Ślesin 0:6 
Iskra II Marzenin - GKS II Sompol­
no 3:3

dl0' c^SCy szachiści przegrali oba 
iliwpłtw szanse na pokonanie
r 4 C " » '
ie8c p c ę , ,  lc Plasująsię na szóstym 

I % cl‘ ligowej.

1 ’ Trzemeszno były

2<ń
fi ‘Urek -

Hetman II Konin 1:4

Tęcza III Turek 4:2 
GKS II Sompolno - Hetman 
II Konin 2:4
Iskra III Marzenin - Górnik 
IV Konin 2:4

M asandro  W szołek je st uczniem  Zespo­
łu Szkół Rolniczych w K aczkach Ś rednich

Gambit Ślesin - Hetman III Konin 
4:2
Iskra II Marzenin - M-GOK Kleczew 
6:0

W drużynie „Tęczy” występowa­
li: K rzysztof Szwarczyński, Mikołaj 
Kujawiński, Jacek Kujawiński, M a­
sandro Wszołek, Dariusz Ptak.

Tabela
1. Iskra II Marzenin 18
2. Hetman II Konin - 16
3. Gambit Ślesin - 16
4. Górnik IV Konin - 14
5. Zjednoczeni Trzemeszno - 12
6. Tęcza III Turek - 10
7. Iskra III Marzenin - 10
8. GKS II Sompolno - 10
9. M-GOK Kleczew - 9
10. Hetman III Konin - 6 (art)
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Płonęło ognisko w le s ie
Około trzydziestu dzieci z kółek działających przy Ośrodku Upowszechniania 

Kultury w Przykonie baw się na pikniku, przygotowanym przy wspólnie z Bogda­
nem Suroszem, leśniczym Leśnictwa Słomów.

Z zaciekawieniem słuchano opowieści Bogdana 
Surosza

Wesoła atmosfera zapanowała już 
w autokarze, wiozącym dzieci do lasu 
w okolicach Ewinowa. Duża w tym 
zasługa opiekunek grupy Wandy 
Witczak i Heleny Szymkowiak, któ­
re ich rozśpiewały. W repertuarze 
znalazła się piosenka o Przykonie, 
wykonywana na melodię innej, po­
wszechnie znanej „Hej sokoły” . Na 
leśnej polanie płonęło już ognisko, 
które jak zapewnił pan leśniczy zo­
stało mimo siąiącego deszczu zapa­
lone od jednej zapałki.

Bogdan Surosz zastrzegłszy się z 
góry, że nie jest tak wspaniałym ga­
wędziarzem  jak  M ichał Sumiński 
(którego zresztą miał okazję osobiście 
poznać) opowiedział kilka swoich 
przygód z leśnymi zwierzętami. Mó­
wił o kuropatwie, która udając słabą 
odciągała go od swojego gniazda. O 
małej sarence pozostawionej pozosta­
wionej samotnie przez matkę w za­
roślach oraz o mrożącym krew w ży­
łach spotkaniu oko w oko z ogrom­
nym dzikiem. Uczestnikom pikniku

najbardziej podoba­
ła się zabawna opo­
wieść o dzięciole, 
który pukał w futry­
nę drzwi leśniczów­
ki. Wprowadził tym 
w błąd żonę pana 
Surosza, która przez 
chwilę przekonana 
była, że to jakiś nie­
spodziewany gość 
puka do drzwi.

W spólnie z le­
śniczym dzieci uda­
ły się na kilkukilo­
metrowy spacer po 
lesie. Podążając le­
śnym i duktam i 
op o w iad a ł im o 
swojej pracy. Mó­
wił, że gospodarzy na 900 hektarch 
w większości sosnowego lasu. Z po­
wodu rozrastająceej się powieżchni 
odkrywki KWB „Adam ów” , jego 
areał jeszcze do niedawna sukcesyw­
nie ubywał. W drodze zauważono

lisy, które polowały na zająca. Dużą 
spostrzegawczością i wiedzą o lesie 
popisał się kierownik Ośrodka Upo­
wszechniania Kultury w Przykonie 
Zbigniew Bartosik, odnajdując licz­
ne ślady bytności w tych okolicach 
saren.

Po powrocie do ogniska posilono 
się pieczonymi nad nim kiełbaskami, 
ufundowanymi przez OUK. Kiedy 
zaspokojono głud rozpoczęło się szu­
kanie ukrytych w różnych częściach 
polany cukierków. Później ruszono w 
las na poszukiwanie rozwieszonych 
na drzewach „Kiełbasek dla mamy i 
taty” . Szczęście uśmiechnęło się do 
Anny Sekura, Magdy Misiek i Da­
niela Ruska, którzy po ich upiecze­
niu zabrali do domu by sprezentować 
swoim rodzicom. Pobyt w lesie za­
kończyły: zabawa w chusteczkę ha- 
ftowną, skoki przez ognisko, naśla­
dowanie głosów zwierząt, popisy 
gimnastyczne, tańce i śpiewy, (art)Uczestnicy p ikniku

(  K ia ro  t u r  )
U C IEK A JĄ C A

P A M A
M ŁODA

USA 151 godz. 17.00, 19.00 
11 -14.02

Reż. Garry Marshall. Wyk. Julia Roberts, 
Richard Gere, Joan Cusack, Hector Elizon- 
do, Rita Wilson i inni.

Komedia romantyczna. Popularny felieto­
nista nowojorski spotyka w barze młodzień­
ca, ten opowiada mu o swoim nieszczęściu: 
miał się żenić, narzeczona uciekła tuż przed 
ślubem. Dziennikarz pisze felieton, skrytyko­
wana dziewczyna zgłasza się do redakcji, grozi 
procesem - i żąda, by felietonistę zwolniono.

Oferty pracy
na dzień 04.02.2000 rok.

1. M u ra rz  -  5 osób
2. Krojczy -  2 osoby
3. K ierow nik produkcji (technik technologii odzieży) -  1 osoba

Dodatkowych informacji dotychczasowych ofert pracy udzielają 
pracownicy PUP w Turku, ul. Komunalna 6, pok. tel. 278-56-46 
wew. 314

Jednocześnie Powiatowy Urząd Pracy oświadcza, że w/w oferty 
ze względu na termin druku i kolportażu prasy mogą ulec zmianie 
lub dezaktualizacji.

Informujemy również PRACODAW CÓW  o obowiązku bieżące­
go zgłaszania wszystkich wolnych miejsc pracy zgodnie z art. 12 ust. 
3 Ustawy o zatrudnieniu i przeciwdziałaniu bezrobociu z dnia 14 grud­
nia 1994 roku (Dz. U. N r47,poz. 211 z późniejszymi zmianami) tele­
fonicznie lub na piśmie do Powiatowego Urzędu Pracy w Turku, ul. 
Komunalna 6, pok. 6, tel. 278 56 46 wew. 314
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Stemplew
W czwartek, 27 stycznia w Specjalnym Ośrodku Szkolf &ej 

Wychowawczym w Stemplewie odbyła się choinka f  Z  
roczna dla dzieci. W tym roku pod hasłem „Bal u ArleM «as 
Organizatorzy przygotowali wiele atrakcji i niespodzia^ &

Bal u Arlekini
Wspaniałą przygodą było spotka­

nie z cyrkiem, który przedstawił po­
kazy zwierząt, magii, iluzji, show 
węży (pytona i boa), żonglerkę tale­
rzami oraz konkursy dla dzieci. Cyr­
kowa małpka Makaka Rezus czuła 
się tak wspaniale, że zjadła cukier­
kową dekorację. Później nadeszła 
pora na występy ośrodkowych arty­
stów. Tym razem swój program przy­
go tow ały  najm łodsze  dziec i ze 
„Szkoły Ż ycia” z udziałem  star­
szych, doświadczonych w w ystę­
pach kolegów. Zachwycona i wzru­
szona publiczność nie żałowała okla­
sków.

Uroczystość sw oją obecnością 
za sz czy c ili „ s ta rzy  p rzy ja c ie le  
Ośrodka”, w tym miedzy innymi: 
Antoni Kupisz - wicestarosta łęczyc­
ki, Barbara Jaskólska -  kierownik 
Wydziału Oświaty, Krystyna Wener- 
ska - skarbnik i Anna Kupisz - se­
kretarz Starostwa Łęczyckiego. Po 
raz pierwszy pojawił się dyrektor

kiej 
was; 

- °kiej
PFRON w Łodzi, Zbigniew *ys] 
cz y ń sk i. P o n ad to  byli r<*M Pr 
chrzestni sztandaru, zesp ó ł 

to z M arzeną Świderską 1® I 
proboszcz paraf*1Krajewski

lenin i dzieci z kręgu 
Wieleninie.

Po występach i p o częs tu j 
czas na wspaniałą szaloną23 j 
taneczną. Tak udana imprez3"1] 
odbyć się dzięki wsparciu i P° 
sponsorów. Na gościach,

"
•ard

nied 
Ś Cz; 
resp 
fzys2

rt#"'

kadrze i wychowankach nies^
imte wrażenie zrobiła wizyta *Vl'ł  stanj, 

ja. Na salę wkroczył kucyki'* ^e w 
Ryszarda Andrysiaka) i dw*e '"':j
uzyskane dzięki staraniom"'1 a

To"Alrosty Antoniego Kupisza. *- i 
szył im zadomowiony pies M" 
dości było co nie miara. Obokj^ódz

■ h kV°We i
rząt, które dołączą do dwoc J  prz0cj,
ków polskich, jakie post
dek, dzieci otrzym ały 'vSf 
paczki.

IN F O R M A TO R  EC H A  n„* l:

j°POe;Punkty pomocy medycznej nję
G ab in e t zab ieg o w y :- „M ed y k ” , ul. Arm ii Krajowej 3, czy*111̂  .. r' 
od 800do 1830, sb-nd od 800 do 900 i od 1700 do 1800, tel. 278 44

„M ed icu s” , ul. Łąkow a 4, czynny: pn-pt od 80<l do 1900, sb-111
do 1100 i od 1700 do 19°°, tel. 278 44 40 lub 278 45 50 wew.
P o ra d n ia  ogólna i dziecięca: -„ M e d y k ” ,ul. Arm ii Krajowej
na: p n -p t od 800 do 1800, tel. 278 44 73

b S *

-  „M ed icu s” , ul. Łąkow a 4, czynna: p n -p t od 800 do 1800, “ ẑyj’̂  
40 (ogólna), tel. 278 42 74 (dziecięca)
P o rad n ia  Psychologiczno-Pedagogiczna: ul. Kościuszki, tel.
G m inna K om isja Rozw iązyw ania P roblem ów  Alkoholowych "
tel. 279 93 03

Pogotowia
C iepłow nicze: ul. W yszyńskiego 10, tel. 278 41 78 
E nergetyczne: ul. Górnicza, 14 teł. 278 42 20 
G azowe: ul. Polna, 4 tel. 992 
P olicy jne: ul. Legionów  Polskich, tel. 997 
S tra ż  P o ża rn a : tel. 998 
Pogotow ie R a tunkow e: tel. 999

Wielkopolska Kasa Chorych, oddział w TurK11
ul. Łąkowa 4a, tel. 289 16 84, tel. 289 16 85

Muzeum v> jN i!.
czynne od 8.00 do 15.30,w pon. i śr. od 8.00 do 19.00, w  soboty ,}ę ^  
od 10.00 do 14.00 3

TZ;

Kościoły
P a r a f i a  R z y m s k o k a to l ic k a  N ajśw iętszego S erca  Pai*a

M sze święte: godz. 7.00, 8.30, 10.00, 11.30, 13.00, 19.00 
P a r a f i a  R z y m s k o k a to l ic k a  Św iętej B arbaO ' 

M sze święte: godz. 8.00, 10.00, 11.30, 13.00, 16.00, 19.00 
P a ra f ia  p.w . M a tk i Bożej F a tim sk ie j
M sze święte: godz. 8.00, 10.00, 12.00

l i > ś c

i  P R O D U K C JA  
i  H A N D E L

U SŁ U G I
[SŁ U Ż B A  Z D R O W IA ,

Łatwo zapamW (i 
kręcisz tylko czted

Czynne całą { 
Dojazd do kUe>ij  
terenie Turki* #

1 3  luty14

mailto:echo_turku@turek.home.pl
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BARAN 2 1 .0 3 - 2 0 .0 4
Wytęż wszystkie siły i bierz się 
do pracy! To najlepsza pora, 

p .,. aby udowodnić szefowi, że na 
lewe zawsze można liczyć. Je s t to rów- 

i dobry moment do sprawdzenia swo- 
Umiejętności i podniesienia dotych-

0 ,  czasowych kwalifikacji.
ia"e ,* BYK 2 1 .0 4 -2 0 .0 5

■ IMą t  ^ ożesz odczuw ać po trzebę  
i ( l  • * / i  zmiany partne ra . Nie podej- 

i j  . , muj jednak zbyt pochopnie ta ­li Wa ecyzji, gdyż od soboty spojrzysz na 
okieZ Zaw,iaizek dużo przychylniejszym 

i11- Jeśli w pracy masz znakomity po-m
t<Ą

ks-
afó
iH

'oprać110 Zdradzai S°> za n ' m nie będzie

;%Mi, BLIŹNIĘTA 21.05-21.0(5
4  (jsjjlfe' będzie dobry i szczęśliwy 

T  1 Wdzień. Wiele radości spraw ią 
bard? dz*ecb które zaskoczą czymś 
nie , 0nuiym. Odezwie się też ktoś, kto 
gi C2 Wa* znaku życia przez bardzo dłu- 
te snn!.'.^fkfótce ważne spotkanie, któ-UW’ 1 ‘ espoum rT-

J  rzySy jl auje' ze na pewne sprawy spój-
dC£6j.

RAIv 22 .06  -  22 .07
oje opanow anie  i z im na 

krew pomogą Ci wybrnąć z ta- 
nf ciom rapatów. Zaufaj własnym dzie­
li dla nie wiesz, ile s ą  w stanie

stani‘ ble zrobić. Pod koniec tygodnia 
ale W1Z Przed dość trudnym  wyborem, 
wielu *,SciWa decyzja zapoczątkuje ciąg 

POl«yślnych zdarzeń.
LEW 2 3 .0 7 - 2 3 .0 8

W *  Wprawdzie możesz napotkać 
1 na pewne przeszkody, ale łatwo

Zon p°k°nasz dzięki in tu icji i 
so\ve ;: r°ztropności. Sprawy finan-
Pfzoda oteresy wreszcie ostro ru szą  do 
iedotyeh Zyd^° przekonasz się, że Two- 

spjS sie Ci CZasowe postępowanie przynie- 
ymierne korzyści.

I  p a n n a  24.08 -  23.09
|  Mimo, że pogoda za oknem jest 

We najlepsza, w Twoim sercu
Przypadkniebawem zaśw ieci słońce, 
^k tli Tw^0 ,sP°tkasz osobę, która roz-

życie i być może stan ie się 
niż przyjacielem. Dobre sa- 

• f  niePomUCle ?aklócą niestety, niewielkie 
)■ I  zutaieuia w pracy.

w a g a  24 .0 9 - 23.10
> Mimo, że to zima, warto korzy­

ś ć  z łona natury. Spacerując, 
'Pa Wzemyśl nurtujące Cię proble-

k, P02 p®Wno okażą się one mało istot-
0ji sobie też na odrobinę szaleń-

1- ?ttyjaciSn ^  P°ra karnaw ału  sprzyja 
eiskim spotkaniom i zabawom.

lĄ  ^  SKORPION 24.10-22 .11
,(Pm®  Niektóre Skorpiony czeka mile

l, 7  " r°dzinne spotkanie, z którego 
; tyn1tv'V̂ ^  pokrzepione na duchu.

yg0.Jnm wszystko, czego się do- 
Q! Pojdzie jak  z płatka. Odrobisz 

avvy i '  załatwisz wszystkie bieżące 
H c ji a°°°tn i wieczór będzie pełen

STRZELEC 23 .11 -21 .12
C.zeka Cię m ała i przyjem na 
Wespodzianka -  krótki wyjazd. 
. ędzie on św ie tną  okazją do 

pt 'a nowych znajomości, które 
e, b ro d z ić  się w prawdziwe przy-

[H

i#
Pe 7 'vs'za^SZy czas> aby odwiedzić le

F
zdrowie je st najważniej­

s z y  nim  szafować.
Kf)Zl()I«)Żi;(: 22.12-20.01
P ry sk asz  wewnętrzny spokój, 

L do w ielu  spraw  podej-
th ieLum Sz z w iększą rezerwą.. Po-

Pomoże ci przezwyciężyć
' w tym tygodniu zagraj w grę 

k / F d n a F 2 szansę na w ygraną. W 
| l>ard[ edz* Cię niezapowiedzia-

miły gość.
Rodnik-O N. — XXV 21.01 -1 9 .0 2
^  Przejmuj się brakiem  pie- 

%  za]?y>-Przecież to nie od nich
i(.e*y Lw°ie szczęście. Świat 

\ n zV ty!r.pi<?kny, trzeba tylko za­
p i e j " le nwśleć. Z rozterek wv-myśleć. Z rozterek wy- 

wiadomość. Wkrótce zre-
2 ̂ o je  największe m arzenia.

^  ^VBY 2 0 .0 2 - 2 0 .0 3
golnij tempo, odpocznij tro- 

ój organizm jest na tyle
!pny, że la d a  in fekcja

k p  Zaw"j‘nać C>ó w łóżku. W spra- 
n,0, °wych wystarczy trzym ać 

wczy . ' e- W domu przejrzyj szu- 
3 1. le Lży tam  zaległy rachunek.

^  2000 r.
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LO R D Ó W 2 1 9 1 do 24 u tw o rzą  hasło . W śród  Czytelni-

C
R O M A N A ków, k tórzy n ad e ś lą  na adres redakcji: ul.

i 1 T i i n V I I

3 Maja 9, 62-700 Turek, do 23 lutego p o ­
p raw ne  rozw iązania,  rozlosow ane zos ta­
n ą  nagrody  niespodzianki.

N a g r o d ę  za  r o z w i ą z a n i e  k r z y ż ó w -

ECHO T l l r J K U
K S H Ż K *

POKW ITOW AŃ ►

S | | L M ę K O C H A -
fTOW SKLGO 21 1 2

P
7

TROPIKALNA 
CHOROBA Z A K A Ł A

O P U S ZC ZE N I 
WYRAZÓW 
W  ZDANIU

m A ś c c i a
ARKI

k i n r  5 o t r z y m u j e  M ilen a  D ew icka z 
M alanow a.

T Y I W ►
T

SŁOW A

Y Y
J ffiN G S T K A M iA R Y KŁUJĄCY

W R Ó ŻY

" I r W  SZKLANCE

ZKLSOW YSŻŁC
SZYDŁO

C C S .
U D 8 G E N E 5

POCHWAŁY

6

WIERSZOWEJ WODY
W IARUS

C Ę TA r ~ m m K fA l.A L E
W A S  TO 

w s z w m B i

V KALKA
CERAM ICZNA ► 0 R A P E 2N A

RYBA ►
Y V V

SZARPANA NOSA J ę £ 0 W X NA D  ̂ 2 ,  
GENEWSKIM

m m
m m

P O L A
AKTORKA 2 0

L
Y OR2EWO

m m
V Y L A C Z M K  

W  WYRAZACH ►
Y

W O t W S T ł M ►

STANOWISKO
PRACY 3

BRZEGI
R W E 1 6

AFRYKAŃSKA
JASZCZURKA 1

M iM O W O U ft
SK U R C ZE ►

▼ GORSZĄCO
PRZEZJE3IEH1A ► Y

SITOWIE ►

Y

2 4
SĄSIAD
H A N U 2 3

J E Z IO R Y

1 0

w R0DZA1

— y - h BURAKÓW
u s e u i a f K ►

l£ C Ar a zM m
1 5

UCHWAŁY
S £ J M * 0 w

W  R A JS T O P !

G O ttA N A
DW UTLENKU

TYTANU
►

GRECKA AflMA 
WBWOJ.ŚYHAT ► Y

DAW NA
NAZW A
NARTY

INSTRUMENT
PERKUSYJiY,

TALERZE

MC

£
ZDOBI

P IN G W IflA 8

Z  TEGO

M O TYL T R L W 3 (
ANS.

P O ^ R Z C H M

CYGANKA 
Z  .CHATY 
Z A W S ^ *

S O f l l f f A N *
P IE R N IC Z Y ► Y TEN

PIERWSZY ►
Y

ZAKWAS 
IW  
l  W ODY

Y
► KOGUT

Y
3 65 DNI

NOCNY Z K iW Y S U J A K  W ISŁA  
S Z B O K A

TEREN
ZADRZEWIONY

L ,
~ T ~ \

C ZE S K £ T A K
^ T ~ Y

c m .
Y OGÓŁ DUCHO­

WIEŃSTW A ► SYM BO L
ŻAŁOBY ►  y Y

1 7

j
l

1 3

p ł y w a c h SYM BOL
TANTALU

O ZN A C ZE Ń !
SODU

0 0  MIELENIA 
Z 8 &

K K I W Y ► TERMIN ►
1 8

Y
M £SZB<

PŁODOWY ►
Y

1 4

1 > OMASTA ►
4

EGIPSK;
BÓG

SŁO Ń CA
►

2 2

M OCNY
( W O J

A U W M W
►

6 7 8 9 1 0 119  1 0  11  1 2  1 3  1 4  1 5  1 6 1  1 7  1 8  1 9 1  2 0 | 2 1  2 2 | 2 3  2 4

fc h
•  /

KRZYŻÓWKA NR 7
POZIOMO:
2. Tną papier
5. Niezbędna do mycia 
zębów, oprócz szczoteczki
6. Obecnie 2000
9. Dla koleżanek Katarzyna 
W.Inaczej szkolny plecak

A S

Rozwiązanie:

PIONOWO:
1. Z  niej masło
3. Największa pustynia
4. Poluje na Smurfy
7. Napój mleczny
8. Nazwa planety In 
pysznego batonika

r VI nV 8 l: 10 u 12 JL# 14 15

Idziesz na bal 
przebierańców i 

nie masz kostiumu ?
Wstąp do Nas 

Mamy dla każdego 
coś pięknej

OLEŃKA: 650-lecia 8 

NATALIA: PI. Wojska Polskiego 12

NAGRODA DLA
Klaudia Dorady 

ze Skarbek
Talon należ odebrać w ciągu 10 dni 

od daty ukazania się gazety
Nagrodą jest talon do zrealizowania 

H'sklepach “NATALL4”lub “OLEŚKsI”, 
luór)’ odebrać należy w redakcji 
“Echo Turku *
Rozwiązania krzyżówek i własne 
propozycje przesyłajcie pod adres 
redakcji: 5 M aja 9 , 62-700 Turek

(NADESŁANE WŁASNE PROPOZYCJE 
KRZYŻÓWEK, RERUSÓW Up. 

_______ KIE SĄ NAGRADZANE)

E c h o s i a o p r a c o w a ł a  
J o a n n a  G a w r o ń s k a
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Urodzenia / T ^ l ?
Natalia Zielińska, Igor Józef Stasiak, Mar- /  
tyna Naszkowska, K laudia M agdalena 
Orłowska, Żaneta Kołacińska, Dawid Wio- 
darczyk, Kacper Przemysław Kostrzewski,
Dominik Gadomski, Kamil Ptak, Tobiasz Kacper Pawlak, Ad­
rian Kacper Medycki, Filip Witczak, Norbert Robert Hartman, 
Patryk Kamil Frątczak rk 3 W sobotę, 5 lu tego  o 

godz. 16.00 w M iejskim  
D om u K ultury w Tur­
ku, na zak oń czen ie  fe­
r ii z im ow ych  zorgan i­
z o w a n o  b a l p r z e b ie ­
rańców  pt. „Bal u Kró­
la L u la”. D z ie c i p rzy­
sz ły  w raz z rodzicam i, 
d la  k tó r y c h  r ó w n ie ż  
p r z y g o to w a n o  a tr a k ­
cje. I tak  na przyk ład  
m am y b ra ły  u d z ia ł w 
k o n k u rsie  d m u ch an ia  
b alon ów . J e d n a k  naj­
w ięk sze  em ocje w yw o­
łał k onk urs na n ajc ie­
k aw szy  strój. Ju ry  spo­
śró d  40 p r z e b r a n y c h  
d z ie c i  w y r ó ż n i ło  
o s ie m n a śc ie . P r z e b ie ­
rańcy w nagrodę otrzy­
m ali zabaw ki, dyplom y  
i s łod ycze. AZ

Turek: Anna Kominiarczyk i Arkadiusz Andrzejewski____ DjP
Brudzew: Karolina Dąbrowska i Tomasz Kostrzewa 
W ładysławów: Halina Drzewiecka i Jerzy Maciejewski 

W szystk ie  pary m a łżeń sk ie  z m iasta  i gm iny  Tu­
rek, które zaw arły  zw iązek  m ałżeń sk i w 1950 w Tur­
ku lub poza n im  i ch cą  otrzym ać m edale „Za d ługo­
le tn ie  p ożyc ie  m a łżeń sk ie” prosim y o zg ło szen ie  się  
do U rzędu S tanu  C yw ilnego  w Turku do koń ca  do 
lu tego  2000 roku.

Turek: Zbigniew Wszędybył, Henryk Ukraiński, Andrzej Ro 
spędowski, Czesław Nowinowski, Emilian Michalski, Broni­
sława Pakuła
Kawęczyn: Waleria Tomczyk, Aniela Andrzejewska^ ,
Malanów: Antoni Pawlaczyk, Józef Miklas __[ j__
Tuliszków: M arianna Tomaszczyk B S
Brudzew: Kazimiera Kuśmierek, Waleria Men- | d S H  
dak, Józef Zięba, Sławomir Gruchot, Jan  Bryl 
Władysławów: Ignacy Krawiec, Zygmunt Klimas

UUflL€NTVNKI
M oje serce kocha T tw je 
Ty w ypełn iasz m yśli moje 

Z  T d ą  czu ję się  ja k  w  niebie 
B o  ja  lan U o kocham  C iebie 

Z  Doi

/{acham  to  nie zn a czy  
tylk o  w zdychać, m arzyć 
/{acham  to  nie zn a czy  
II leczn ic o kim ś śnić. 

Kocham  to  zn a czy  humus 
K iochaś to  zn a czy d la  kog 
Kochanemu m ężowi 
Hlirtiouii J3cilioii'shię>ff§M

Nasze dzieciaki
C óż w arte sq  m iliony 
o kłu tych  k a żd y m arzy 
c zy  n ie w ystarczy serce 
które C ię m iłością d a rzy  ?  
rD la i .u umka j.

od kochającej Kasi

Szukam  C ię -  a  g d y C ię w idzę,
■udaję, ż e  C ię nie w idzę.
Kocham  C ię — a  g d y  C ię spotkam , 
U daję, ż e  C ię n ie kocham, 
zg in ę  p rze z  C iebie — nim  zginę, 
K rzykn ę, ż e  g in ę przypadkiem  
Hubertowi ! lun ■ mi z  1Dobrej

cicha wielbicielka

‘Ola llajukochańszego I $ 4  
M isiaczka z  okazji św. ~a< 
‘D użo zdrowia i żeby Twój11 
rosła do mnie z  każdym d m  

życzy  Im M

Z  okazji Walenti/nek
lianie Sosujńsd. z  O W  

zaw sze uśmiecha na twa 
oraz tej w ym arzonej m iłości 

życ zy  kolega ?

okazji zbliżających s ię 111 
fantastycznemu koledze 
O m it iszowi I los 
Oużo zdrowia i wiele iiś’111 
tw arzy J

życzą  ‘Thniiiń' 1

Przedszkole Samorządowe nr 3 w Turku, gr. II 
Patrycja Dziamara, Martyna Kaczmarska, Anna Kasprzak, Sara 
Kozłowska, Marita małek, Eryk Nowak, Agata Pamuła, Aleksandra 
Ratajczyk, K rzysztof Rosiński, Marta Krocha 
NAUCZYCIELKI: Małgorzata Stasiak, Barbara Krzyźostaniak

M ó j nieznany la sie - 
Jak  to  uczyniłeś,

/Dwa odlegle serca 
IV jedno p o łą czyłeś 
Radkowi w dniu zakochanych

życzy  kochająca 'Daria

U W


